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GOTOWYCH DO ZAATAKOWANIA STANÓW ZJEDN. 


Waszyngton (A. P.) — W rocznym raporcie d!a prezydenta i Kon 
gresu zarząd federalny cywi'nej obrony stwierdza, że Związek So- 
wiocki meże rzucić 400 samolotów na któryko!wiek punkt Stanów 
Zjednoczonych, posiadając dość bomb, by każdy z nalotów pociąg 


nął za sobą ponad 100 tys. ofiar. 


Pierwsze naloty nastapią praw- 
dopodobnie w godzinach pracy w 
głównych ośredkach przemysłu. 
Towarzyszyłaby im kampania psy- 
chologiczna, mająca na celu sterro 


NOWY PROCES 
POLITYCZNY | 
W WARSZAWIE | 
Paryż (R. P.) — 18 lutego br. 
rozpoczyna się przed sądem woj- 
skowym w Warszawie proces Stefa | 
na Krzyszowskiego i Dionizego 
Sosnowskiego, oskarżonych przez 
reżym o ło, że są «amerykańskimi 
szpiegami i dywersantami», zrzuco 
nymi w listopadzie ub. r. na spado 
chronach przez amerykański samo 
lot wośskowy w woj. koszalińskim 
«z zadaniem zorganizowania w 
Polsce sieci szpiegowskiej d'a po- 
trzeb wywiadu amerykańskiego». 
Radio warszawskie podało wiado- 
mość o terminie procesu. 


——— 


PINAY W RZYMIE 

Rzym  (R.P.) — W „Wiecznym 
Mieście” przebywa od kilku lygodni 
b. premier francuski Antoni Pinay 
w podróży  prywalnej. P, Pinay 
zwiedził Rzym slarożylny i chrześci- 
jański, oraz złożył wizytę w Waty- 
kanie arcybiskupom, Tardini i Mon- 
tini, współkierujacym z Papieżem 
polityką Watykanu. 

Z powodu rekonwalescencji Piusa 
Nr, Pinay nie megł udać się na 
audiencję do Ojca Św. Premier wlo- 
ski de Gasperi wydał obiad na cześć 
p. Pinay. 

Jak wiadomo, byly premier fran- 
cuski jest człowiekiem bardzo dobrze 
widzianym w sferach polilycznych 
Watykanu, gdzie wysoko ocenia się 
jego wysiłki nad odrodzeniem Fran- 
cji. 


DATA EGZEKUCJI 
ROSFNPERGÓW 

Nowy Jork (A. P.) — Sędzia 
Kaufman wyznaczył nowy ter- 
min egzekucji Rosenberzów na 
tydzień, zaczynający się X mar- 
ca. Federalny dyrektor beznie- 
czeństwa Carroll oświadczył, że 
egzekucja odbędzie się 12 mar- 
ca przed północą lub 13 marca 
po nółnocy. 

Odroczyć ezzekucję może tyl 
ko Sąd Najwyższy. 

IĄCKSON POPROWANDZI 
WOINE PSYCHO! OGIC7NA 

Waszyngton (A. P.) — Prez. 
Kisenhower mianował swvm 
przedstawicicilem w dziedzinie 
wojny psycholegicznej redaklo 
ra tygodnika „Fortune Jacksa 

Jackson, liczacw obecnie 50 
lat „będzie łacznikiem między 
różnymi organami zimnej woj- 
ny. Jest on w tej dziedzinie 
snecjalista. majac doświadcze- 
nie z drugiej wojny światowej. 


POD ZNAKIEM REDUKCII 

Waszyngton (A. P.). — Komisja 
skarbowa Izbv Renrezentantów, zre- 
dukowa!ą n 60 nrocernt dadatkowy 
kredvt 2.213 milionów dolarów, ja- 
kiego domesał się nonrzedni rzad. 
Najwieksze skreślenia objełv onieke 
nad byłvmi kombatan!tami (140 mi- 
lionńów dolarów). 


ryzowanie ludności i złamanie jej 
woli oporu, podczas gdy wojna 
biologiczna wywołałaby epidemie 
na obszarach zniszczonych nalota- 
mi. 

Według raportu 70 procent sa 


przedrzeć się przez obecny system 
obrony USA, a wiele z nich wy- 
kryto by zaledwie na ki'kanaście 
minut przed osiągnięciem celu. 


Raport stwierdza wreszcie, że w | 
roku 1952 odbyło się około 2 ty- | 
sięcy ćwiczeń obrony biernej z u- 
działem 2 milionów członków tej 
obrony i 42 milionów mieszkań- 
ców U.S.A. | 


UNIEWAŻNIENIE TAJNYCH UMÓW Z ROSJĄ 


PRZEDMIOTEM KONFERENCJI W BIAŁYM DOMU | 


Waszyngton (A. P.) — W Bia- 
łym Domu odbyła się z udziałem 
prez. Eisenhowera, Dullesa i leade 
rów Kongresu konferencja w spra 
wie unieważnienia tajnych umów 
z Sowietami. 

Po konferencji oświadczył sen. 
Taft, że przedmiotem jej było opra- 
cowanie projeklu odpowiedniej uch- 
wały Kongresu i że w tym kierun- 
ku osiągnięto „pewien postęp”, Pro- 
jekt zoslanie przedłożony za jakiś 
czas Kongresowi i niewątpliwie zo- 
stanie uchwalony. 

Sen. Taft dodał, że nie chodzi tu 
o unieważnienie calego układu jał- 
tańskiego, lecz jedynie tych jego 
klauzul, które przez jakiś czas pnzo- 
siały tajne, a które wyrażają zgo- 
dẹ Stanów Zjednoczonych na zgnie- 
cenie wolności w krajach satelickich 
lub gdziekolwiek indziej. 


MIN. EDEN : 
W. BRYTANIA NIE GODZI SIĘ 


Londyn (A. P.) — Min. Eden 
oświadczył na interpelacię w Izbie 
Gmin. iż Wielka Brytania niedwu- 
znacznie — poinformowała Stany. 
Zjednoczone, że nie zaodzi się na 
jednostronne unieważnienie żadne 
go układu międzynerodowego, za 
wartega -lsbrewo'nie. 

Min. Eden nie nza-adnil bliżej te- 
go stanowiska, lecz wedlug kół u- 
rzędowych molywem jest obawa 
przed stworzeniem precedensu, z któ 
rego mogiaby skorzystać Rosja, oraz 
ten wzgled, że unieważnienie lakie 
mialoby dziś charakter czysto aka- 
demicki. 


Ponieważ ukladem 


pod jałtań- 


skim figuruje również podpis Chur- 
rhilla, zdaniem rządu brytyjskiego, 
Stany Zjednoczone powinny ROB! 
jakąkolwiek decyzją co najmniej | 
przeprowadzić konsultację z tymi, ; 
którzy układ podpisali. 


Waszyngton (A. P.). 


Eisenhower, jak podają ko- 
respondenci z Waszyngtonu, 
jest zdania, że dla bezpieczeń- 
stwa wolnego świata wynik woj 
ny w Indochinach jest ważniej- 
szy niż wojny na Korei. W cza- 
sie podróży premiera Mayera 
do Waszyngtonu, przewidzianej 


- PRZEDWCZESNA 
RADOŚĆ 


Moskwa (A. P.). — W dzienniku 
moskiewskim „Prawda” ukazał się 
artykuł, któregn autor twierdzi, że 
presja amerykańska na Euronę pro 
wadzi nie do zjednoczenia jej lecz 
da powiększenia konfliktów miedzy 
czlonkami koalicji atlanlyckicj. Zda- 
niem komunistów ani wizyta Dul- 
lesa w Londynie i Paryżu, ani osta'- 
nie rozmowy brytyjska francuskie 
nie usunęły nieporozumień nadał ist- 
niejacych. 


Mrozy utrzymują się w Europie 


Paryż (A. P.). — Zimna i mrozy u- 
trzymują się w całej Europie. 

W Anglii jeszcze ponad 20 pgłów- 
nych dróg jest nie do przebycia wsku- 
tek zasp snieżnych i gołolędzi, 


W Szwajcarii śnieg pada nieprze. | 
rwanie. Szereg ezmcchodów ugrzęzło 
w śniegach w pobliżu Lozanny i Hi- 
verty, gdzie musiano zawezwać od- 
działy wojska celem oczyszczenia 
dróg. W Fryburgu temperatura spa- 
dła do 20 stopni poniżej zera. 


We Włoszech 4.500 narciarzy utknę- 
ło w śniegach w stacjach klimatycz- 
nych w Alpach i nie może się stam- 
tąd wydostać. Qwałtowne huragany 


PO WALCE POWIETRZNEJ NAD JAPONIĄ 


Tokio (A. P.) — Podpor. La- 
combe, pilot jednego z dwóch a- 
merykańskich samolotów «F-84», 
które stoczyły walkę z dwoma 
myśliwcami sowieckimi nad japoń 
ską wyspą Hokkaido, opowiada: 
Rosjanie pierwsi otworzyli ogień. 
W odpowiedzi wystrzeliłem jakieś 
300 pocisków na samolot nieprzy 
jacielski i widziałem, że pociski 


Tamy wytrzymały «wielki przyptyw» 


Londyn (A. P.). 


Na wyspie Canvay gdzie pa- 
nował szczególny niepokój wo- 
da nie doszła do spodziewanego 
poziomu. W ciągu nocy zasypa- 
no ostatnią wyrwę długości 14 
metrów. 

Specjalnie stworzony w okre- 
sie powodzi komitet miedzymi- 
nisterialny wvdał komunikat z 
którego wynika, że wszystkie 
tamy wytrzymały napór. „wiel- 
kiego przypływu” i woda nig- 
dzie nie wdarła się do kraju. 

W HOLANDII BEZ ZMIAN 

Amsterdam (A. P.). — „Wiel 
ki przypływ” nie przyniósł spo- 
dziewanego pogorszenia w MHo- 
landii. Wiatry wiejące od lądu 


We wtorek rano „wielki przypływ” o- 
siągnął swój punkt kulminacyjny. Naprawione tamy wytrzy- 
mały i woda nigdzie nie dokonała wyrw. 


w kierunku morza pozwalają 
przypuszczać, że krajowi żadne 
niebezpieczeństwo nie grozi. 


Jutro wszystkie oddziały 
wojsk amerykańskich. francus- 
kich i angielskich odjadą do 
swych garnizonów. 


NOWY ZALEW W BELGII 

Bruksela (A. P.). — „Wielki 
przypływ” poczynił kilka wyrw 
w tamach, a w okolicy Antwer- 
pii rzeka Escaut wylała i zala- 
ła równinę dotkniętą powodzią 
już kilkanaście dni temu. Miesz 
kańcy szeregu ośrodków zosla- | 
li ewakuowani. Wszystkie inne | 
lamy nie zostały naruszone. 


wraz z burzami śnieżnymi szaleją 
wzdłuż doliny Padu. R 

We Francji najwieksze zimno pa- 
nuje w środkowych prowincjach 


kraju. 


18 LUTEGO 1953 


Eisenhower: Indochiny 
ważniejsze niż Korea 


W ramach strategii dotyczącej Da 
lekiego Wschodu opracowanej: obecnie przez prez. Eisenhowe- 
ra, Stany Zjednoczone zamierzają zwiększyć ilościowo dosta- 
wę materiału wojskowego do Indochin. 


DZIENNIK WOLNYCH POLAKOW 


= Quotidien des Polonais Libres. 


CZYSTKA w BEZPIECE? 


BERMAN, SZYRi gen. KOMAR 
varnean m ARESZTOWANIE 


Bruksela (R.P.) — Rozeszły 


się tu niesprawdzone dotąd po 


głoski, że w Warszawie w ramach ogólnej czystki antvsemic- 
kiej zostali już aresztowani: Jakób Berman, uchodzący za czło 
wieka zaufania Berii, i do niedawna „szara eminencja” reżymu 
ponadto wiceprezes komitetu planowania Szyr i wiceminister o 


brony narodowej zen. Komar, 
wego. 


Dotychczasowy dyktator eko 
nomiczny Polski komunistycz- 
nej Hilary Minc ma być już pod 
nadzorem policji, a podsekre- 
tarz. slanu w =«ażnisterstwie 
spraw zagranicznych Wierbłow 
ski nigdzie nie jest widywany. 
Wiceminister przemysłu chemi 
cznego Akerman został usunię- 
ny ze swego slanowiska. 

Równocześnie na wielką ska 


na marzec b. r. wszystkie spra- 
wy dotyczące Indochin, a szcze- 
gólnie powiększenia narodowej 
armii Wietnamu i ulżenia Fran 
cji w jej ciężarach wojskowych 
-— będą obszernie omówione. 
Kongres Stanów Zjednoczonych 
już udzielił w ciagu 3 lat kredy- 
tów w wvsokości 1 miliarda do- 
larów (350 -asdkardów fs.) A 


zakup samolotów, dział i czoł- 
gów dla wojsk francusko-wiet- 
namskich w Indochinach. 


były szef wywiadu wojsko- 


lę odbywa się czystka na górze 
Bezpieki. Dokonują jej ofice- 
rowie sowieccy z generałem ro 
syjskim Sliwanowem na czele. 
każda komórka lokalna Bezpie 
ki otrzymała swego kontrolera 
w postaci oficera rosyjskiej słu 
żby bezpieczeństwa. 


Informaltorzy nasi twierdzą, 
że również Żymierski oraz O- 
sóbka-Morawski znajduja się w 
więzieniu. Aresztowanie ich 
miało jednak nastąpić wcześ- 
niej, zanim nadeszła z Moskwy 
fala aresztowań w ramach 
czystki „antysjonistycznej”. 


Czystka w aparacie Bezpieki 
zwraca sie pośrednio przeciw 
osobie Radkiewicza. który od 
roku 1944 kieruje sowieckim a- 
paralem terroru w Polsce. 


ZAMACHY W TUNISIE 


Tunis (A. P.). — W miejscowości 
Meluesz terroryści zabili z breni pal- 
nej miejscowego szejka w jego demu, 
po czym mieszkanie zrabowali. Szejk 
ten uchodził za wroga partii Neodes- 
vur, 


Przed kliniką lekarza francuskiego 
w Bizercie dra Santolini, burmistrza 


szczęście nie wybuchła. W samym 
Tunisie grupa Arabów rzucała kamie 
niami na żołnierzy francuskich. 


, KOMUNIŚCI ŻERUJĄ , 
WŚRÓD NIEMIECKICH UCHODŹCÓW 


Hanower (A. P.). — „Liga 
wysiedlonych Niemców” ogłosi 
ła ostrzeżenie przed zamasko- 
waną organizacją „zachodnio- 
niemiecki kongres uchodźców”. 
Organizacja ta, której organ 
„Westdeutsche Fluechtings- 
stimme” kolportowany jest bez 
płatnie wśród uchodżców nie- 
mieckich, posiada doskonale wy 


— —] 


ROKOWANIA O KANAŁ SUESKI 


Kair (A.P.) — W ciągu naj- 
bliższego tygodnia rozpoczną 
się oficjalne rokowania brytyj- 
sko-egipskie w sprawie ewaku- 
acji strefy kanału Sueskiego. 

Rząd egipski opiera się na me 


trafiły w skrzydło i kadłub. Samo 
lot począł dymie i tracić wysokość, 
po czym zawrócił w stronę wysp 
Kurylskich. Trudno ocenić, czy do 
tarł do swej bazy. 

Walka toczyła się na wysokości 
5.000 metrów i w odległości kiiku 
kilometrów od strefy międzynaro- 
dowej, dzielącej Japonię od wysp 
Kurylskich. 


6 KONTRTORPEDOWCÓW 


DLA FORMOZY 

Waszyngten (A. P.), — Poseł repu- 
blikański Cole złożył w izbie Repre- 
zentantów projekt ustawy, zezwalają- 
cej na sprzedaż, dzierżawę lub prze- 
kazanie chińskiemu rządowi narodo- 
wemu 6 kontrtorpedowców do bloko- 
wania wybrzeży Chin. Rząd Cziang 
Kaj Szeka jest jedynym, który posia- 
da dziś bezposporne prawo stosowa- 
nia tej blokady. 


moriale dowództwa armii egip- 
skiej, stwierdzająacym, że armia 
ta może zastąpić wojska brytyj- 
skie w obronie kanału, jeśli zo- 
stanie odpowiednio uzbrojona. 
Moskwa (A.P.) — Moskiew- 
ska „Prawda? pisze, że isto- 
tnym celem anglo-egipskiego u- 
kładu w sprawie Sudanu jest u- 
torowanie drogi nowemu: pakto 
wi  agresvwnemu Bliskiego 
Wschodu. Układ umożliwi pe- 
netrację Sudanu przez Amery- 
kanów, to też nie bez powodu 
ambasador USA w Kairze Caf- 
fery brał tak czynny udział w 
rokowaniach  anglo-egipskich. 


Nowoczesny lotniskowiec 
spuszczono na wodę 
w Anglii 

Bassow (A. P.). — Żona premiera 
Churchilla dokonała symbolicznego 
„chrziu” przy spuszczaniu na wodę 
nowego lotniskowca brytyjskiego 
„Ilermes”* o wyporności 19.000 ton. 
Okręt, wyposażony jest w najnow- 
sze urządzenia i może przewozić 45 
samolotów, a załoga jego wynosi 
1.000 marynarzy i oficerów. Szcze- 
góły, dotyczące budowy i działania 
lotniskowca, trzymane są w tajem- 
nicy i jest to jeden, z najnowocześ- 
niejszych lotniskowców na świecie. 


15 lat więzienia za zabójstwo pielęgniarki 


Wersal (Kor. wł). — Sąd przy- 
sięgłych w Wersalu rozpatrywał 
sprawę zabójstwa ?2-lelniej pieleg- 
miarki, Teresy Schmitt przez Al- 
gierczyka, Ali Hemu. 

Poznał on Teresę w r. 1944-tym 
podczas pobytu w sanatorium w 
Champcueil i po pewnym czasie na- 
wiazał z nią bliższe stosunki, któ- 
rych owocem była dziewczynka 
Joelle, urodzona w 1951 r. 


. Matka dziewczynki nie chciała 
wyjść zamaż. za Algierczyka i prosi- 
ła go wielckrotnie, by ją pozostawił 


w spokoju. Zakochany, mimo wszyst 
ko pragnał się ożenić z Teresą. 2-go 
grudnia 1951 r. zjawił się w szpiła- 
lu, gdzie pracowała Teresa i chcial 
się z nią zobaczyć. Piclęgniarka 
schroniła się do pokoju swej kole- 
żanki i nie chciaia widzieć Alego. 
który wpadł w szał, wylamał drzwi 
i staral się schwyrcić Teresę, biegna- 
cą korylarzem. W pewnej chwili 
wyjął pistolet i strzelił do uciekają- 
cej, kładąc ją trupem na miejscu. 

Sąd po wysłuchaniu świadków i 
oskarżonego, skazał zabójcę na 15 | 
lat ciężkiego więzienia. 


miasta, położono bombę, Która na 
| 


szkolonych agentów, tłumaczą- 
cych uchodźcom, że są ofiarami 
amerykańskiej „krucjaty prze- 
ciw komunistom”, i namawiają 
cych do protestowania przeciw 
„wojennej polityce” Adenauera 
i traktatowi o udziałe Niemiec 
w Europejskiej Wspólnccie O- 
bronnej. 


EISLER NIE ZNALAZŁ SIĘ 


Berlin (A. P.), — Były szef propa- 
gandy wschodnio - niemieckiej Eis- 
ler dotąd nie został odszukany. Ani 
władze sojusznicze, ani niemieckie w 
zachodnim Berlinie nie zdołały dotąd 
wpaść na jego ślad, 


Moskwa atakuje Izraela 


Moskwa (A. P.). — Moskiewska „Gazeta Literacka” oskarża rząd lz- 
raela, iż stworzył dia Arabów warunki nie do zniesienia. Rząd ten upra- 
wia politykę rasową, zamknąwszy 80.000 Arabów w ghettach na 


Hitlera. 


Czasopismo zaznacza, że państwo 
Izracla jest strategiczną odskocznią 
dla amerykańskich planów napadu 
na ZAS. R. 

Jerozelima (A. P.). — Premier Iz- 


Po wyroku trybunału wojskowego 
w Bordeaux. Na zdjęciu widzimy 
P. Pflimiin, byłego ministra, de- 
putowanego z Bas-Rhin, który w 
imieniu parlamentarzystów alzac- 
kich, wysłał telegram protestacyj- 
ny do ministra Obrony Narodowej 
Plovena, 


Armia europeiska, ale jaka? 


Zbliża się dla Francji i dla 
W. Brytanii, a w mniejszym stop 
niu dla Niemiec zachodnich, 
czas wielkich decyzji. Trwające 
od 2 lat narady, przełargi, wa- 
hania się — muszą się raz skoń- 
czyć. Albo traktat o Europejskiej 
Wspólnocie Obronnej, podpisa- 
ny w maju 1952 zostanie ratyfi- 
kowany przez parlamenty w Pa- 
ryżu i w Bonn, a W, Brytania 
określi jasno warunki i sposoby 
swego praktycznego współdzia- 
łania z armią europejską, albo 
wszystkie te plany okażą się bu- 
dowaniem «domków z kart», a 
wtedy i Europa zachodnia i Sta- 
ny Zjednoczone będą . musiały 
szukać innej drogi. 


Atmosfera dla pozytywnego 
rozwiązania kwesłii armii euro- 
pejskiej nie jest zbyt pomyślna. 
Opinia francuska w prasie i w 
parlamencie nie jest w swej więk 
szości przychylna d!a podpisa- 
nego już trakłału, a atmosfera 
psychologiczna wytworzona przez 
proces o masakrę w Oradour 
(jedną z najohydniejszych zbrod 
ni, jaką ma na sumieniu armia 
niemiecka) tym więcej przeszka 


| dza jakiemukolwiek odprężeniu 


w stosunkach francusko-niemiec 


kich, 


Francuzi prawie wszystkich 
odcieni politycznych boją się po 
zostania w ramach armii euro- 


pejskiej sam na sam z Niemca- 
mi. Sądzą oni, że nawet połą- 
czone armie Francji, Włoch i 
Beneluxu nie zrównoważą «dy- 
namizmu » niemieckiego, przy 
czym dynamizm ten rozumie się 
jako zjawisko ujemne: uparte, 
podświadome, instynktowne dą- 
żenie do hegemonii niemieckiej 
w ramach każdej koalicji. Trud- 
no zreszłą dziwić się tym zastrze 
żeniom i obawom francuskim, 
jeśli się uwzg!ędni doświadcze- 
nia drugiej wojny światowej. Po 
kolenie polityków i szefów woj- 
skowych IV-tłej Republiki wy- 
chowało się na pismach i ksiaż- 


j— 


kach wielkiego historyka z « Ae- 
tion Francaise» Jacques Bain- 
ville'a, który niebezpieczeństwo 
ze strony Niemiec uważał za 
główne, a grożbę sowiecką lek- 
ceważył. Ludzie typu Roberta 
Schumana czy Rene Plevena, o 
horyzontach europejskich, dą- 
żący do zasypania morza niena- 
wiści między Francją a Niem- 
cami wobec grożby od Wschodu 
— są w tym pokoleniu wyjąt- 
kiem i nie mają posłuchu u mas 
narodu. D!atego rząd francuski 
opracował «protokóły dodatko- 
we» do projektu traktatu o armii 
europejskiej, a Mayer i Bidault 
w Londynie domagali się od po- 
lityków brytyjskich wyrażnego 
określenia, zobowiązań angiel- 
skich wobec Europejskiej Wspól 
noty Obronnej. Słuszne są głosy 
utrzymujące, iż w znacznej mie- 
rze los armii europejskiej decy 
duje się nie tylko w Paryżu | w 
Bonn, ale także w Londynie. 
Drugim punktem, od którego 
Francja odstąpić nie może, jest 
możność użycia w razie potrzeby 
swych wojsk, nawet « włączo- 
nych » do armii europejskiej — 
poza terenem metropoiii, na te- 
renach Unii Francuskiej. Fran- 
cia utraciła swe  mocarstwowe 
stanowisko w Europie, ale wraz 
z ziemiami Unii stanowi wciąż 
całość polityczną, militarną i gos 
podarczą dużej wagi. Możność 
obrony całości Unii jest d'a niej 
rzeczą prawie równie ważną, jak 
obrona linii Łaby czy Renu. 
Niemcy protestują przeciw 
tym właśnie nowym projektom 
rządu francuskiego ; ale Niem- 
cy, na szczęście d!a całego świa- 
ła, a dla Polski szczególnie, w 
sporze o armię europejską, są o 
wiele bardziej przedmiotem niż 
podmiotem załargu. Nie od nich 
przede wszystkim, lecz od państw 
które pokonały imperializm Wil- 
helma II i Hitlera — zależy ro- 
la, jaką przyzna się oddziałom 
niemieckim w przyszłej Europie. 


W.N. 


WIELKA BRYTANIA 
NIE WYCOFA WOJSK Z KOREI 


SPRAWY DALEKIEGO WSCHODU W IZBIE GMIN 


Londvn (A. P.). — Poseł socjalistyczny Davies wniósł w Iz- 


bie Gmin interpelację, czy Wiel 


ka Brytania nie powinna wyco- 


fać swych wojsk z Korei, a to wobec „jednostronnej akcji a- 
merykańskiej na Dalekim Wschodzie i niebezpieczeństwa roz- 


pętania trzeciej wojny światowej”. 


Min. Eden odpowiedział : 


„Nie, nie mogę podzielić tych argumentów”. 


Min. Eden podał nadto, że w 
ciągu ubiegłych 18 miesięcy stat 
ki brytyjskie, płynące z towa- 
rem do Chin komunistycznych, 
miały 10 incydentów. 3 razy a- 
lakowali je piraci chińscy, 4 ra- 
zy dżonki komunistyczne i 18 
razy okręty z Formozy lub na- 


rodowi partyzanci. Minister do- 
dał, że bryt. marynarka wojen- 
na ma polecenie ochrony stat- 
ków handlowych Wielkiej Bry- 
tanii, a każdy incydent, wywo- 
łanv przez chińskich nacjona- 
listów, był przedmiotem protes 
tu na Formozie. 


INDIE ZA UZNANIEM RZĄDU W PEKINIE 


Nowe Delhi (A. P.). — Pre- 
mier Indii Nehru oświadczył w 
parlamencie że nieuznanie rzą- 
du pekińskiego jest sprzeczne z 
duchem Kartv Narodów Zjedno 
czonych. Uznanie tego rządu 
nie ma nic wspólnego z aproba- 
tą lub dezaprobatą jego polity- 


wzór 


raela, Ben Gurion wystosował pod 
adresem rządu sowieckiego ostrzeże- 
nie przed prześladowaniem Żydów 
i apel o pozwolenie im na wyjazd 
do lzraela, Premier podkreślił, że 
rząd Izraela nie ponosi najmniejszej 
winy za zamach na budynek posel- 
stwa sowieckiego i że zamach ten 
nie byłby nastąpił: gdyby w ogro- 
dzie znajdował się posterunek poli- 
cji, jak to proponował minister 
spraw zagr. Izraela, a na co nie 
zgodził się poseł sowiecki. 


ki, natomiast nie można trakto- 
wać go jako coś nieistniejącego 
a za przedstawiciela Chin uwa- 
Żać małą wyspę przy brzegach 
Chin. 

Nowy Jork (A. P.). — Przed- 
stawiciele państw arabsko-azja- 
tyckich w ONZ oświadczyli, że 
nie uwzględnią ewent. apelu Sta 
nów Zjednoczonych lub ONZ o 
wysłanie wojsk i materiału na 
Koreę. 

Z grupy tych państw na Korci 
reprezentowane są tylko kontyn 
genty Filipin i Sjamu. 


POCIĄG WYKOLEIŁ SIĘ 
W ARGENTYNIE 
24 zabitych — 57 rannych 


lżejsze lub cięższe rany. 


mochody prywatne. 


tam spędzić niedzielę. 


W ALZACJI USPOKOJENIE 


SPRAWA AMNESTII 


DLA ALZATCZYKÓW 


W ZGROMADZENIU NARODOWYM 


Paryż (R.P.) — W Alzacji nastąpiło już znaczne uspokoje- 
nie w oczekiwaniu na decyzję Zgromadzenia Narodowego. 


Przed przystąpieniem w Zgro 
madzeniu Narodowym do roz- 
prawy nad projektem amnesti 
dla Alzatczyków skazanych w 
procesie o Oradour, deputowa- 
ny Isorni, znany adwokat pa- 
ryski zapowiedział, iż zamierza 
zgłosić poprawkę do dyskuto- 
wanej już w parlamencie nor- 
malnej ustawy o amnestii, dla 
sprawców przestępstw wojen- 
nych. Poprawka ta przewiduje, 
amnestię dla wszvstkich wcielo 
nych siłą do armii niemieckiej, 
lecz nie będzie obejmowała ak- 
tów odstępstwa popełnionych 
świadomie i zbrodni dobrowol- 
nych. 


PROTEST 
GEN. DE GAULLE'A 


Gen. de Gaulle ogłosił dekla- 
rację w związku z wyrokiem 
dotyczącym masakry w Ora- 
dour; de Gaulle protestuje prze- 
ciw faktowi, że sprzymierzeńcy 
Francji nie wydali w rece spra- 
wiedliwości francuskiej zgo- 
dnie z umowami zawartymi w 
czasie wojny głównych odpo- 
wiedzialnych za zbrodnię Ora- 
douru. Wskutek tego cała pro- 
cedura procesowa i treść wyro- 
ku są w znacznej mierze skiero 
wane na niewłaściwe tory. 


Comodoro - Rivadavia (Argentyna) 
(A. P.) — W pobliskim ośrodku naf- 
towym wykoleił się pociag. 24 pasaże 
rów zostało zabitych, a 57 odniesłe 


Pociąg wyskoczył z tzyn na zakrę- 
cie, poszczególne wagony wpadły na 
siebie i przeawróciły się. Na miejsce 
wypadku skierowano ambulanse i Si- 
D Większość pe- 
dróżnych udawała się nad morze, by 


«+ 


REY 


Blok wschodni bankrutuje 


Szwajcarski tygodnik „Die Welt- 
woche” uważa, że nie szkodzi od 
czasu do czasu przyjrzeć się nie tyl- 
ko żdźbłom w oczach Zachodu, lecz i 
belkom w oczach Wschodu. Otóż 
jest faktem, że we wszystkich kra- 
jach bloku wschodniego wyslępują 
objawy kryzysu. Tygodnik pisze: 


Kraje te w każdym razie nie ma- 
ją nic wspólnego z tym dynamit- 
mem, który maluje na swych kuli- 
sach wschodnia propaganda. Trud- 
nò wprost wyobrazić sobie, by mćgł 
odważyć się na wojnę blok wschnd- 
ni, w którym już bez wojny pięlrzą 
sie olbrzymie I[rudności. Trudno mó- 
wić o sile komunistycznych Chin, 
skoro jedna trzecia jeńców stawia 
qwałtowny opór repatriacji do Chin. 
Sybiaója jest jeszcze gorsza w Euro- 
pie wschodniej, tej podstawie so- 
wieckiego uderzenia w stronę prze- 
mystu zachodnino-europejskiego, któ 
rego zdobycie umóżliwić ma Snwie- 
tom wygranie wyścigu produkcij]- 
negn. Komunistom nie udała się stra 
wié żadnego z krajów, polknietych 
nd r. 1945. Wybuch wojny bylby sY- 
gnalem do natychmiastowego wybu- 
chu walk partyzanckich, Co znaczą 
te walki dla dlugich linii zaopalrze- 
nia nownczesnej armii — to poka- 
zali Rosjanie armii niemieckiej. 


Poruszenie w A!zacji 


Znany pisarz francuski, Alzalczyk 
z pochódzenia, Jean Schlumberger, 
ogłosił w dzienniku „Le Figaro" ar- 
tykuł p.t.: „Poruszenie w Alzacji”, 
w którym przypomina, że Alzacja 
została przez Hillera wcielona do 
Rzeszy niemieckiej w r. 1940 wbrew 
warunkom zawieszenia broni. Niem 
cy źżmobilizowali w czasie wojny 
do swej armii 120.000 Alzalczyków, 
£ których 30.000 poległo na fronlach 
Rodziny alzackie wobec terroru o- 
pinii panującego po wojnie nie od- 
ważały się nawet umieszczać portre 
tu swego syna poległego w mundu- 
rże niemieckim na widocznym miej- 
scu w mieszkaniu; obecny wyrok za 
masąkrę w Oradour dlatego dot- 
knał tak silnie opinię alzacką, iż 
uważała się ona w czasie wojny za 
opuszczoną przez Francję, a wyrok 
jak gdyby to opuszczenie sankcjo- 
nuje. : 

Pierwszym gestem władz francus 
kich po wyzwoleniu Alzacji od Niem 
ców — zdaniem pisarza — winna 
było być publiczne podziękowanie 
Rogu za powrót Alzacji do Francji; 
władze francuskie niestety tego nie 
zrobiły. G 


CHINY ZWALNIAJĄ 
JEŃCÓW JAPOŃSKICH? 


Chiny komunistyczne zamierza ją 
zwolnić kilkaset tysięcy japońskich 
jeńców wojennych z czasów osta- 
tniej wojny. Moga oni pozostać w 
Chinach, lub też powrócić do Japo- 
nii, bo w myśl przekonania komu- 
ńistów, przeszli już doslateczne wy- 
sżkolenie komunistyczne. 


pep 


Słowo Polskie 


PRZYGOTOWANIE NOWYCH ARESZTOWAŃ 


0 co oskarża się polskich Biskupów | 


Prasa kómunistyczna przygoło- 
wuje opinię publiczną w Polsce 
do nowych aresztowań członków 
Hierarchii polskiej, publikując od 
dłuższego czasu gwałtowne ataki 
na poszczególnych biskupów. Zwy 


«czajnie dotychczas za atakami pra 


sowymi szły aresztowania lub inne 
szykany. Atakom tym zawsze prze 
wodzi oficjalny dziennik komuni- 
styczny «Trybuna Ludu». Obec- 
nie prasa komunistyczna atakuje 
następujących biskupów: 


1. Arcybiskup Romual Jałbrzy 
kowski, ordynariusz wileński, prze 
bywający obecnie w Białymstoku 
na skrawku swej diecezji. Komu- 
niści oskarżają go, że jest «wro- 
giem demokracji ludowej», że 
«grożi opornym księżom karami 
kościelnymi» i że jest «sługą wa- 
tykańskiego imperializmu». 

2. Biskup Czesław Majewski, 
sufragan warszawski, oskarżany © 
«antydemokratyczne | wrogie Pol 
sce ludowej stanowisko». Komu- 
nistów zdenerwowało ostatnio sta- 
nowisko biskupa Majewskiego, 
który zabronił agitacji politycznej, 
prowadzonej przez «kslęży-patrio 
łów» i «świeckich katolików» w 
żeńskich zgromadzeniach zakon- 
nych. 


Biskup wysłał list, w którym 
określił wykłady dla sióstr, dawa- 
ne przez «patriotów», jako «smut 
ne zjawisko, niezgodne z katolic- 
ką pedagogiką». «Kuria zmuszo- 
na bądzie dla dobra dusz zabro- 
nić pod sankcjami kanonicznymi 
udziału w podobnych referatach» 
pisał biskup Majewski. W wyniku 
takiego listu biskup Majewski dó- 
stał się na czarną listę komuni- 
stów. 

3. Biskup Lucjan Bernacki, su- 
fragan gnieżnieński, naraził się 
komunistom, gdyż odważył się 
skrytykować z punktu widzenia re- 
ligijnego niektórych rewolucjoni- 
stów. 

4, Biskup lgnacy Świrski, ordy- 
nariusz diecezji siedleckiej, stał 
się przedmiotem ataków z tego 
powódu, że zabronił księżom mie 
szania się do polityki, a opornych 
przesuwał z miejskich do wiejs- 
kich parafii 

Ataki przetykane są grożbami 


Z O NW 


ARESZTOWANIE SEKRETARKI 
POSELSTWA IZRAELA 
W BUDAPESZCIE 


Do Tel Aviwu nadeszła wiadomość, 
że sekretarka poselstwa Izraela w 
Budapeszcie, żydówka węgierska d. 
Steier, aresztowana została przed 
kilku tygodniami RE PMS wê- 
gierską Pracowała ona dwóch lat 
w poselstwie Izraela. 


« MOSKWA CHCE POLSCE 
NARZUCIĆ KOŚCIÓŁ NARODOWY » 


OPINIA 


Rzym (R. P.) — W półoficjal- 
nym organie watykańskim «Osser- 
vałore Romano» ukazał się wstęp 
ny artykuł „poświęcony ostatniemu 
dekretowi rządu Bieruta, biorące- 
mu pod kontrolę organizację ko- 
ścielną w Polsce. 


Dziennik stwierdza, że dekret 
stoi w sprzeczności naweł z dotych 
erasową praktyką prawną krajów 
«demokracji ludowej», ponieważ 
konstytucje tych krajów proklamo- 


wały zasadę rozdziału Kościoła 
od państwa. Tymczasem ostatni 
dekret Rady Państwa w Warsza- 


wie poddaje Kościół pod wszech- 
władną kontrolę państwa bezbożni 
czego i równocześnie przywraca w 
stosunku do Kościoła metody abso 
lutyzmu królewskiego z 18 i 19 w. 


«Moskwa — pisze dziennik — 
od r. 1945 nakazywała utworzenie 
«narodowych kościołów kałolic- 
kich» we wszystkich państwach 
sałelickich, ostatnie procesy prre- 
ciw kapłanom i manifestacje «rze 
komych katolików» na rzecz więk- 
szej kontroli działalności bisku- 
pów miały na celu stworzenie po- 
zórów  usprawiedliwienia aktów 


SABOTAŻE W SOWIECKIEJ 
FLOCIE HANDLOWEJ 


Periodyk sowiecki „Morskoj Ftłot” 
bije na alarm z powodu nie wypeł- 
niania norm przez flotę handlową, 
częste uszkodzenia maszyn | powol- 
ne.i wadliwe naprawy uszkodzonych 
statków w stoczniach. 

Okazuje się, że już od dłuższego 
czasu statki towarowe nie wypełnia- 
ją planu naznaczonego przez rząd. 
Zaniedbania w tym kierunku wyra- 
żają się w cyfrach od 5 do 27 procent. 
Stocznie oskarżają obsługę statków, 
która z powodu niedostatecznego wy 
szkolenia technicznego powoduje psu- 
cie się maszyn. Załogi maszynowe i 
mechaników zmienia się bez potrze- 
by bardzo często, zanim zdążą się 
zapoznać z maszynami, wskutek cze- 
go niedomagania maszyn są zjawis- 
kiem stałym. Kapitanowie statków 
znów bronią się przeciw tym zarzu. 
tem, udowadniając, że naprawy i 
przeglądy techniczne statków są wy- 
konywane z dużym opóźnieniem. I 
tak remont parowca „Profintern*” w 
stoczniach Baku trwało 106 dni dłu- 
żłejj a transportowca „Sowiecki 
Krym” o 79 dni dłużej niż przewidy. 
wał plan, Remonty są przeprowadza- 
ne niedokładnie i naprawione już 
etatki w krótkim ozaeie trzeba odda- 
wąć do ponownej naprawy, 


«OSSERVATORE ROMANO» 


gwałtu. Republika ludowa polska 
przyśpiesza rytm prześladowań i 
upodabnia się do najłwardszych 
katów wśród innych rzekomych 
«demokracii ludowych», gwałcąc 
prawa Boskie i Kościoła oraz wy- 
wierając nacisk na sumienie wiel- 
kiego narodu katolickiego». 


„MYŚL 


W pażdzierniku 1952 r. ukazał 
się w Polsce Nr 3 (5) kwartalnika 
„Myśl Filozoficzna", liczący stron 
381. Kwartalnik wydawany jest w 
Warszawie pod redakcją Adama 
Schaffa, Józefa Chalasińskiego i Ju- 
liana Iochfelda. Pośród licznej „Ra- 
dy Redakcyjnej' z przedwojennych 
pracowników na polu filozofii wi- 
dnieją jeszcze  profeuw rowie: Kazi- 
mierz Ajdukiewicz, Tadeusz Cz-zcw e 
ski i Tadeusz kotarbiński. 


Jak już prospekt kwartalnika 
wskażuje, niema on służyć, na po- 
dobieńsiwó takichże wydawnictw 
zachodnio-europejskich, badaniom 
niezależnym; nie ma być polem swo 
bodnego współisinienia | współza- 
wodniczenia różnych porządków 
myśli. Jego celem jest zgnębienie i 
wytępienie poglądów nie idących po 
linii doktryny oficjalnej; jest, jak 
głosi prospeki: „walka z wszelkimi 
kierunkami .. idealistycznej filozo- 
fii”, zgóry zdyskwalifikowanej piel- 
nem „reńkcyjnej”; jest dążenie do 
upowszechnienia filozofii  marksis- 
towsko-leninowskiej w najszerszych 
kołach pracowników naukowych > 
działaczy społecznych szyslkich dzie- 
dzin”. 

Filozofia zoslaje więc sirącona z 
królewskiego tronu niezawisłości, 
by stać się służką propagandy. Hor- 
rendalności lego założenia odpawia- 
da absurdalny wybór autora arty- 
kulu wstępnego. Jest nim niezapisa- 
ny dotychczas w rocznikach filozofi- 
cznych Bolesław Bierut, jego zaś u- 
tworem, mającym nadać toń zasad- 
niczy wydawnictwu = przemówie: 
nie o konstylucji polskiej rzpliej lu- 
dowej, wygłoszone na posiedzeniu 
Sejmu Ustawodawczego 18 lipca 
1952 r. Jako filozof, taka i filozofia. 
„Rzeczywista podstawą rozwoju elo- 
sunków kulturalnych — klepie za 
Marksem — Są stosunki ekonomicz- 
ne . Na nich opiera się, z nich wy- 
rasta, im służy nadbudowa ideolo- 
giczna'. 

Dyktatorsko narzuconemu progra- 


usunięcia z urzędów kościelnych 
wszystkich, nie idących na reke re 
żymowi. Pisze «Trybuna»: «Nie 
może być tolerowany taki stan 
rzeczy, kiedy to wrogie narodowi 
elementy tkwią w urzędach koś- 
cielnych. Zamiast kierować się pol 
ską racją stanu, kierują się racją 
polityczną Watykanu. Nie powin- 
no być dla nich miejsca na stano 
wiskach i w instytucjach  kościel- 
nych. Winne one być wyeliminowa 
ňe z życia kościelnego. Przez dłu 
gie wieki wielmoże kościelni trak- 
towali kościoł jako instrument wy- 
korzystywania uczuć religijnych 
dla duchowego podporządkowa- 
nia mas interesom | polityce 
feudałów, a połem kapitalistów i 
obszarników». Wobec tego prasa 
komunistyczna zapowiada, że 
«władza ludowa będzie chronić i 
duchowieństwa polskiego, nato- 


miast nie dopuści, by osoby nie- 
godne, pokrywające się szatą du- 
chowną, wykorzystywały prawa 
przyznane kościołowi dla wrogiej 
antyludowej roboty». 


Jako dodatkową grożbę. prasa 
podaje, że «wielu księży, którzy 
nie podporządkowali się dyrekty- 
wom władzy ludowej», znajduje 
się obecnie w więzieniu. Jako ska 
zanych na długoletnie więzienia 
wymienia się między innymi takich 
księży, jak: ks. Latusek, wikariusz 
generalny w Opolu, za «wyrabia- 
nie lewych papierów»; ks. Lichy, 
kanclerz kurii wrocławskiej: ks. 
Wojnowski, ks. Chwilczyński, kanc 
lerz kurii włocławskiej itd. 


Po ostatnim dekrecie obecnie 
stoi otworem droga do usunięcia 
prawowitych biskupów i zastąpie- 
nia ich duchowieństwem «patrio- 
łycznym». 


LITWA I KRAJE BAŁTYCKIE 


18-11-53 


BRONIĄ SIĘ PRZED NIEWOLĄ 


Rocznica ogłoszenia niepodle 
głości Litwy po pierwszej woj- 
nie światowej przypomina 
wszystkim Polakom, którzy sa- 
nti cierpią niewolę i okupację 
sowiecka, podobny, równie tra- 
giczny los wszystkich krajów 
bałtyckich, poddanych systema- 
tycznemu wyniszczeniu polity- 
cznemu i kulturalnemu przez 
Rosję sowiecką. 


Litwa, Łotwa i Estonia mogły 
odzyskać niepodległość państwo 
wą przed 30 z górą laty dzieki 
własnym wysiłkom, a także 
dzięki temu, że zasada „samo- 
stanowienia narodów” prokla- 
mowana z siła przez prez. Wil- 
sona w r. 1919 i przeprowadzo- 
na w praktyce w Traktacie Wer 
salskim r. 1919 pozwoliła nawet 
tak małym, kilkumilionowym 


narodom, jak narody bałtyckie 


PEKIN NIE MA POWODU DO OPTYMIZMU 


Desanty i partyzanci w Chinach 


Z Hong-Kongu donoszą, że od 
kilku miesięcy wzmogła się znacz 
nie partyzantka na wybrzeżu ko- 
munistycznych Chin. Grupy nacjo 
nalistów chińskich urządzają czę- 
ste desanty na wybrzeżu i toczą za 
cięte walki z miejscowymi garnizo 
nami, znosząc je nieraz zupełnie. 
Komuniści zaprowadzili wzdłuż 
całego wybrzeża stan wyjątkowy 
i zawiósili cały ruch przy drogach 
przybrzeżnych, ściągając tam zra- 
czne siły. Odbija się to na wytwór 
czości kraju i żwalnia tempo uprze 
mysłowienia. 

Wypady mają charakter okrsślo 
ny : mała grupa specialnie wy- 
szkolonych żołnierzy przybija w 
nocy do brzegu na małych to- 
dziach desantowych, którym towa- 
rzyszą kanonierki, obezwładnia 
nieliczny garnizon, zabiera broń 
i żywność i wraca. 


Wywiera to duże wrażenie na 
komunistach, którzy stale domaga 
ja się posiłków. 

Trzy miesiące temu urządzono 
większy wypad na wybrzeże w sile 
Jednej dywizji i opanowano garni- 
zon, zabierając sporą ilość broni 
i żywności i przywożąc ze sobą 
800 Jeńców. Walka toczyła się w 
ciągu 3 dni 1 2.000 komunistów 
padło na placu boju, w tym do- 
wódca 83-ej dywizji komunistycz- 
nej. 

Zniesienie neutralności Formo- 
zy przez prezydenta Eisenhowera 
zaskoczyło komunistów, , którzy 
wyraźnie obawiają się inwazji, co 
można wyczuć między wierszami z 
prasy komunistycznej. Komuniści 
przystąpili do gorączkowego umac 
niania wybrzeży | nadmorskich gar 
nizonów. Sytuacja w kraju Jest na- 
pięta i niezadowolenie z przepro- 
wadzonej reformy rolnej rośnie, 
jak również niepopularną jest ści- 
sła kontrola rybaków. Na całym 
wyrzeżu blisko Formozy, szczegól 
nie w rejonie Teoczu, Szatao, 
Chinding i Menzien umieszczono | 


około 100.000 wojska. 


mowi muszą podporządkować się 
bez zastrzeżeń jego wykonawcy. Czy 
nią to z kompromilującą służalczoś- 
cią. Zdrowy rozsądek, prawda na- 
ukowa, godność badacza — wszyst- 
ko to zostaje bez najmniejszego 
skrupułu zbagalelizowane, podep- 
tane w służbie szerzonego przez re- 
żym materializmu oraz nieodłącznej 
odeń nienawiści do Kościoła. Oto pa- 
rę najcharakterystyczniejszych przy ` 
kladów. 

Leszek Kolakowski w artykule o 
filozofie arabskim z przed tysiąca ż 
górą lal, Avicennie (380-1037) uważa 
za właściwe czynić wiecowe uwagi, 
że klagowa myśl burżuażyjna kra- 
jów metropolitalnych i jej pogarda 
dla narodów kolonialnych i uciska- 
nych spowodowała beziroskie obcho 
dzenie się tradycyjnej historiografii 
filozoficznej i z lym systemem, — 
Jest to zreszlą jaskrawym kłam- 
stwem, albowiem melafizyka Avi- 
ceńny, uznająca przyczynowość zja- 
wisk, pochodzenie rzeczy z jednega 
bylu Boga, w którym posiadają na- 
przód swe idee, zjednala lemu filo- 
zofowi bardzo wiele zanteresawania 
i uznania już w średniowiecznej fi 
lozofii chrześcijańskiej, Ale autora 
reżymowego wlasnie najbardziej 
gorszy wiara uczonego arahskiego 
w Baga (w artykule pisanego stale 
po bolszewicku przez małe „b”) i 
w duchy sfer niebieskich. Okazuje 
mu pewną wyrozumiałość, tylko 
dlatego, że wówczas nie mógł znać 
poglądu markslstowskiego. Nato- 
miast na św, Tomasza, wielkiego 
Doktora Kościoła, rzuca się z niepo- 
hamowaną zaciekłościa, nazywając 
go „klechą” katolickim, który „po- 
służył się nauką  arystolelesawską 
dla obrony feodalnych wierzeń koś- 
cielnych'. 

Józef Chalasiński, autor arlyku- 
łu a Wiktorze Hugo i Erneście Re- 
nanie jest członkiem rzeczywistym 
Polskiej Akademii Nauk. Tytuł len, 
udżielany nie przez wybór wolne: 
go Kolegium naukowego, lecz przez 
nominację reżymiowego urżędu, nić 


TĘPI 


Oddział składający się wyłącz- 
nie z kobiet chińskich, zdobył 
podczas śmiałego desantu małą 
wyspę leżącą w pobliżu Czekiang 
i zmusił załogę. złożoną z 30 żoł- 
nierzy komunistów chińskich, do 
poddania się. 7 komunistów zosta 
ło zabitych. a 23 wzięto da niewo 
li. Wyspa ła już siedmiokrotnie 
w ciągu osłatniego roku zdobywa- 
na była przez komunistów. 

W północno-wschodniej części 
Chin walczy od szeregu lat 700- 
tysięczna (?) armia narodowa, do- 
wodzona przez kobietę, i panuje 
nad całą prowlneją w terenie aór- 


skim. Armia ta urządziła nowy wy- 
pad w głąb kraju I zmusiła komu- 
nistów po krwawych walkach do 
wycofania się. 


1 lutego br. według komunika 
tu, ogłoszonaao przez pekińskie- 
go ministra spraw zaoranicznych, 
oddział 1.500 ochotników narodo 
wych operujących w Mongolii 
wewnetrznej, stoczył regularną 
bitwę z oddziałami komunistycz- 


nymi w aórach Kinaan I zmusił je |. 


do wycofania się. Batalion mający 
wyruszyć na Koreę, został zdziesiąt 
kowany. 


CZIANG KAJ 


Cziang Kaj Szek oświadczył w 
pisemnym wywiadzie, że nie może 
czekać z rozpoczęciem akcji aż 
bedzie zupełnie gołów, ponieważ 
ludność Chin nie może doczekać 
sie wyzwolenia. Niemniej obecne 
siły na Formozie nie wystarczą do 
inwazji na pełną ska'e. Dotych- 
czasowe desanły nie były żadnymi 
próbami inwazji, ponieważ prze- 
prowadzili je partyzanci, a nie re- 


SZEK JEST OPTYMISTĄ 


gularne wojska. 

Cziang Kaj Szek jest przeko- 
nany, że czerwone Chiny nie będą 
mogły prowadzić woiny na dwa 
fronty i że ich ludność udzieli je- 
go woiskom pełnego poparcia, 
ady tylko inwazia porobi postępy. 
Niebezpieczeństwo interwencji 
bezpośredniej Związku Sowieckie- 
go, zdaniem Cziang Kaj Szeka, 
nie istnieje. 


na stworzenie samodzielnych 
państw, zagwarantowane przez 
prawo międzynarodowe. 


Kraje bałtyckie są połączone 
z Polską długą tradycja wiczów 
kulturalnych, a nawet Litwa 
przebyła wraz z Rzeczpospolitą 
okres świetności politycznej w 
czasach jagiellońskich na zasa- 
dzie Unii, dającej równe prawa 
obu narodom. Okres upadku i 
niewoli Rzeczpospelitej umożli- 
wił Rosji objęcie swymi wpły- 
wami politycznymi obszarów 
nadbałtyckich, które Rosja usi- 
łowała przez całe wieki zagar- 
nać, abv w ten snosób oprzeć 
swą Dolege milstarna o dosten 
do Bałtyku Trzy naństwa bał- 
tvckie zmartwychstały do wol- 
nego życia narodowego razem 
z Polską i razem z Polską w r. 
1939 straciły swą niepodległość 
państwowa, której dotąd nies- 
tety nie odzyskały. 


Od r. 1910, gdy Sowiety gwał 
cąc wszelkie umowy i prawa 
miedzynarodowe, okupowały 
wojskowo Litwe. Łotwę i Esto- 
nie oraz roznoczeły masowe de- 
portacje z tych krajów nn Sybe- 
rie i wołąb Rosii -- trzy małe. 
ale dzielne narody bronia sie z 
cała siła duchowa. na iska tvl- 
ko je stać; przed totalną sowie- 
tvzncja. Deportacje z państw 
bałtyckich sa organizowane 
przez Rosie od końca  druciej 
wojny światowej na wielka ska- 
le ; setki tvsiecv meżczyzn. ko- 
biet i dzieci, cała duszą zwiazs- 
uvch z chrześcijaństwem i kul- 
tura euronciską zanełnia her 
sowieckie lub cierni w wiezie- 
niach. Na ich mieisce Rosia 
snrowadza całe nlemiora azja- 
tvckie, abv w ten sposób prze- 
bliżyć Azie do BaĦvku, a ode- 
pcbnąć z nad jero brzegów cy- 
wińzację curoneiska. Dlatego 
walka o wvzwolenie z niewoli 
wszystkich trzech państw bnł- 
tvrkich iest obowiazkiem nie- 
tvlko Litwinów, FPatvszów i 
stończyków. ale także wszvst- 
kich wolnvch  Euroneiczyków. 
Muszą oni zrozumieć. że zaała- 
da narodów nadbałtyckich by- 


łaby i zbrodnią polityczną i 


Z TAJNYCH DOKUMENTÓW NIEMIECKICH (4) 


Zdarzają się przypadki i cuda 


Zasadnicze sugestie dla prasy 
streszcza Goebbels w dwóch punk- 
tach: — 1) Los wojny nie zostanie 
rozslrzygnięty z dziś na jutro. Na- 
ród niemiecki musi się przyzwyczaić 
do długiej wojny. Nie może być kar- 
miony iluzjami „ani niewłaściwymi 
tekstami i tylułami. Naród musi 
wiedzieć, że wygranie wojny wyma- 
ga siły calego narodu, Niemcy ma- 
ją przed sobą lata długich, zacię- 
fych zmagań przeciwko wyjątkowo 
silnemu wrogowi. 2) Niemcy muszą 
traktować swych sprzymierzeńców 
właściwie. Muszą pielęgnować slo- 
sunki z nimi. Pod tym względem 
trzeba się uczyć od Anglików, Jesteś- 
my narodem pozbawionym tonów 
pośrednich (Zwischentoene). Spokoj- 
na środkowa poslawa, nie jest nam 
znana. Najchętniej pragnęlibyśmy 
konstruować naszych przyjaciół we- 
dług własnych pobożnych życzeń, 


ZASTÓJ MYŚLI WTŁOCZONEJ W RAMY MARKSIZMU 


FILOZOFICZNA” 


SWOBODĘ 


ma nic wspólnego z prawdziwą na- 
uką. Arlykuł przedstawia zlepek 
wyciągów z dzieł tych dwóch wiel- 
kich francuskich pisarzy oraz 
cudzych o nich sądów przy 
czym w stosunku do W. Hugo głów- 
nym żródłem jest rosyjska „Istoria 
lilieratury W.W. Iwaszewa, Mosk- 
wa 1951". Od siebie autor, w myśl 
marksistowskiego szablonu, ma tyl- 
ko tyle do powiedzenia, że obydwaj 
wymienieni pisarze, mimo dziela- 
cych ich różnie, nie przekroczyli 
wspólnych im granic klasowych, o- 
raz że obydwaj znajdowali się poza 
tym nurtem historii, który wiódł od 
Manifesiu Komunistycznego Mark=a 
przez Koimunę Paryską do dzisiej- 
szego ruchu robotniczego. 

Te same cechy znamionują arly- 
kuł Marka Fritzhanda „O sytuacji 
w etyce polskiej”. U jego wstępu 
śpieszy zadokumentować swą pra- 
womyslność powołaniem komunalu 
vierula z listu do I Kongresu Nauki 
polskiej r. 1951, że „im skuteczniej 
przyswajać hędziemy metodę mate- 
rializmu  dialrktycznego, tym bar- 
dziej płodne hędą wysiłki w dociera 
niu do prawdy”. Pod lym hasłem 
fabrykuje oczywisty falsz, że papież 
Pius XI popierał faszyzm, a znani 
moraliści: Ojciec J. Woroniecki, do- 
minikanin, i ks. I, Pasluszka, pro- 
fesor Katol. Uniw. Lubelskiego — 
własność prywalną eksploatatorów. 
To samo, zresztą zarzuca uczonym 
świeckim. Rubczyński, Tatarkiewicz 
Czeżowski, nawet Kotarbiński óska- 
rżeni zostają o przyjmowanie pozna- 
nia  pozazmysłowego, a stąd „w 
myśl Engelsa, o zakusy służenia in- 
teresom burżuazji. Aulor, zacząw- 
szy swój elaborat od szeregu mało 
związanych z temalem, ale za to lo- 
jalnych cylat ze Stalina, Lenina, 
Zdanowa i Mołotowa, kończy - oś- 
wiadczeniem, że trzeba wychować 
młodą kadrę elyczną, klóra będzie 
„uprawiała etykę w świetle teorii 
marksistowskiej, w płodnym kon- 
takcie z prżodującą nauką radżiec- 
ka — Ładna perspektywa! 


Dlatego nie lubimy Włochów, mimo 
ich godnych uznania wysiłków wo- 
jennych, a nagle przeceniamy Ja- 
pończyków, ponieważ w jednej ż 
bitw zalopili parę okrętów wojen- 
nych, co nie było danem dotychczas 
lotnictwu niemieckiemu. Przesada i 
przecenianie z jednej strony i nie- 
docenianie przyjaciół z drugiej, do- 
wodzą absolutnej niedojrzałości poli- 
tycznej narodu (absolute polilische 
Unreife). A przecież cierpimy ż te- 
go powodu, gdy w Rzymie zapada 
słuszna opinia: „Nastrój wśród 
Niemców jest anłtywłoski i proja- 
poński”. W lej dziedzinie prasa nie- 
niecka ma wielkie zadanie do speł- 
nienia. Nasz włoski sprzymierzeniec 
musi być pod każdym względem sza 
nowany,. Szacunek len musi zapaść 
w świadoniość narodu niemieckie- 
BO. 
Decydujące zagadnienie wewnętrz- 


MYŚLENIA 


Pozoslałe publikacje „Myśli Filo- 
zoficznej” tym samym wloką się to- 
rem. Adam Schaff, z nominacji czło- 
nek — korespondent Polskiej Aka- 
demii Nauk, karci znanego Bocjolo- 
ga polskiego, Floriana Znanieckiego 
za miepudporządkowanie się inale- 
rialistycznemu twierdzeniu Marksa, 
jakoby świadomość ludzi określała 
się przez ich byt społeczny, o dzia- 
łalności zaś jednosiki decydowala 
nie ona sama, lecz jej klasa. — Hen- 
ryk Holland stawia sobie za zada- 
nie rozbić „Legendę o Kazimierzu 
Twardowskim”, dlugrlelnim profe- 
sorze Uniwersyletu Lwowskiego | za 
służonym wychowawcy licznego po- 
kolenia uczonych, ktorzy zajęli w 
Pol:ce, w okresie między wojnami 
prawie wszystkie kaledry filozofii I 
psychclogii, a kfórzy, złączeni rzad- 
ko spotykanym, wspólnym uzna- 
niem dla swego nauczyciela, atwo- 
rzyli wraz z nim tak zw. Szkołę 
Lwowsko-Warszawska, Ponieważ 
prot. Twardowski byt przeciwni- 
kiem monizmu Haeckla, czyli teorii 
przyjmującej za istotę rzeczywistoś- 
ci jeden tylko pierwiastek — male- 
rię, Lenin zaś uznał ta tesrię za na- 
rzedzie walki klasowej, przeto Hol- 
land rzuca gromy potępienia na pro 
fesora, uznaje go za „fideisię”, a 
jego filozofię za „obskurancką i kle- 
chowską, którymi to właściwoścja- 
mi obciąża całą Szkolę I.wowsko- 
Warszawską, 


Przytoczone wyżej przykłady świad 
czą dobitnie, że polska działalność 


. pisarska,  repreżentowana przez 
„Myśl Filozaficzną” nie posiada 
żadnych oryginalnych cech twór- 


czych, że wskutek wiłoczenia jej w 


ramy marksizmu, ulknqła w zupeł- | 


nym zastoju; że nie mogąc wykazać 
żadnej samodzielności, żadnych no- 
wych horyzontów, nadaje się wyłę- 
cznie na makulaturę. Jalowość, mo- 
nolonia, śmiertelna nuda jest w 
tyeh produkcjach naturalnym wy- 
nikiem władztwa monopartii i mo- 
noidei. 


no - polityczne w ciągu nadchodzą- 
cych miesięcy — to atęki lotnicze 
na miasta niemieckie. W pewnych 
okclicznaściach ataki te bętlą miały 
decydujące znaczenie dla calej nie- 
mieckiej polityki wojennej. Dlalego 
nie sposób będzie dalej tylko w 1-ymn 
zdaniu, na podstawie komunikatu 
wojennego OKW siwierdzać, że takie 
stare miasto, jak np. Duesseldor((, 
zamienione zostało w ruiny. Naród 
w okolicach narażonych na bambar- 
dowania, ma prawo, by go umac- 
niać w jego postawie. Zoslanie zor- 
ganizowana akcja, której zadaniem 
będzie heroizowanie wypadków, spo 
wodowanych nocnymi bomhardowa 
niami. W okolicach narażonych na 
alaki lotnicze męstwo mieszkańców 
niusi być podtrzymane, zaś okoli- 
com nienarażinym musi być udo- 
stępniona znajomość wyjątkowych 
dokonań ludności miast bombardo- 
wanych. 


Na zakończenie — wywodził dr, 
Goebbels — wszystko zależy teraz 
od wzmożenia oporu niemieckiego. 
W ezwariym roku wojny ogrom zni 
szczeń i cierpień dziala na człowieka 
w lakim stopniu, że z tym zjawi- 
skiem nie można załatwiać się przy 
pomocy lanich przemówień. Wojnę 
— i słusznie — odczuwamy jako 
rzecz tragiczną. Musimy wyzwolić 
się z pogodnych, radosnych pojęć 
pierwszego i drugiego roku wojny. 
Nie mogą się już pówtarzać wyra- 
żenia w rodzaju „masowa robola 
Stukasów”, gdyż teraz właśnie nad 
Niemcami odbywa się czasem laka 
sama „masowa robota”. Im dłużej 
trwa wojna, lym bardziej zmęczo- 
ny jest naród. Należy przeciwqzia- 
łać temu zmęczeniu. Spodziewamy 
się, że i druga strena zacznie się 
coraz bardziej męczyć. 


Nie wiemy, kiedy wojna się skoń- 
czy. Każda wojna ma swój koniec, 
Czasem o bilwie rozstrzyga jedna 
kompaniń, choć przedtem całe dy- 
wizje trudziły się napróżno o roz- 
strzygnięcie. Zdarzają sig takie 
przypadki i cuda. By'o tak w woj- 
nie siedinioletniej, Dlaczegóż nie 
miałoby stę tn sumo leraz powló- 
rzyć? Przypadek lub cud muszą za- 
siać naród niemiecki przygolowa- 
nym. Dlatego sila oporu narodowe- 
go musi być spolęgowana, zwłasz- 
cza dziś, grly elementy dalszej woj- 
ny przeważają nad perspektywami 
jej końca. 


Zima będzie ciężka. Będą powo- 
łane nowe roczniki. Rynek pracy 
nie będzie odciążony. Należy się li- 
czyć z  rozszerżeniem obowiązku 
służby wojskowej, z dalszymi śród- 
kami przymusowymi w zwiazku z 
zaopatrzeniem ludności w prąd elek- 
(ryczny | gaz, z dalszymi, znacz- 
nymi ograniczeniami w komunika- 
cji bliskiej i dalszej i t. d. Wszyst- 
kie te oczekiwane zarządzenia, nie 
mogą doprowadzić do tego, by na- 
ród stracił głowę. Przeciwnie, trze- 
ba wzmocnić jego wolę oporu. Pra- 
sa niemiecka — kończył Gochhels 
— mugi się do tego przyczynić, by 
naród zdobył się na taką postawę. 


T. M. K. 


ciężkim błędem dziejowym dla 
całego wolnego świala. 

Wiele państw  demokratycz- 
uych ze Stanami Zjednoczony- 
mi Ameryki. W. Brytanią i 
Francją na czele nigdy nie uz- 
nało brutalnego zaboru państw 
bałtyckich przez Sowiety. Przed 
stawiciele dyplomatycznymi Lit 
wy, Łotwy i Estonii są nadal u- 
ważani za reprezentantów wol- 
nych i suwerennych narodów. 

Wierzymy głeboko, że nadej- 
dzie czas, gdy wolne narody 


świata potrafia zmusić Rosję do 


wycofania się z ziem bałtyckich 
i trzy narody odzyskają prawo 
do swobodnego decydowania o 
swoim losie. Wolni Polaey ży- 
czą tego właśnie z całego serca 
swym północnym sąsiadom i 
przyjaciołom. 


DENACJONALIZACJA TRANSPORTU 
DROGOWEGO W ANGLII 


łzba Gmin uchwaliła 296 głosami 
przeciwko 257 przeprowadzić denacjo- 
nalizację transportu drogowego i ko- 
lejowego. Ustawa ta winna być za- 
twierdzona przez Izbę Lordów. 


KRÓL GRECKI HONOROWYM 
ADMIRAŁEM FLOTY BRYTYJSKIEJ 


Admiralicja brytyjska podała do 
wiadomosci, że król grecki Paweł, 
mianowany został przez królową Elż- 
biete Il honorowym admirałem floty 
brytyjskiej. Jak wiadomo król prze- 
bywa obecnie incognito w Londynie, 
dokąd przybył z pogrzebu swej teś- 
ciowej, siostry byłego cesarza Wilhel- 
mali, zmarłej ostatnio w Niemczech. 


EGIPT BĘDZIE SPRZEDAWAĆ 
BAWEŁNĘ NIEMCOM WSCHODNIM 


Z Kairu donoszą, że między Egip- 
tem a Niemcami Wschodnimi zawar- 
io umowę, na mocy której Egipt do- 
starczać będzie Niemcom bawełnę, 
Od tygodnia hawi w Kairze misja 
handlowa Niemiec Wschodnich. 


SIŁA LOTNICTWA 
STANOW ZJEDNOCZONYCH 
Stany Zjednoczone posiadają obec- 
nie od 17 do 19 tysięcy samolotów 
wujskowych, z których część znajdu- 
je się w Europie i może być użyta 
do zrzucania małych bomb atomo- 

wych. 

2.300 UCHODŻCÓW PRZYBYWA 
DZIENNIE DO BERLINA 
Wczoraj przybyło do Berlina Za- 
chodniego 2.3% uchodźców z Niemiec 
Wschodnich, W bieżącym miesiącu 
uclekło z Niemiec Wschodnich 13.000 

Niemców. 


OC 
m W Filandii, gdzie temperatura 
spadła do 46 stopni mrozu, slada 
zgłodniałych wilków napastują lud- 


ność i bydło domowe, 
ma Na granicy Burmy i Chin dojść 


miało do poważnych walk między 
wojskami Burmy a narodowymi 
chińskimi. 


m, Włoski statek-cysterna „Mirella 
przybył z naflą perską do Wenecji, 
gdzie zawinął do portu wolnacłowe- 
go. 

mna Aresztowany w związku z afera 
„Freikorps Deutschiand” były gaulei- 
ter Frauenfe.d, wypuszczony zostął 
na wolność, 

su W LSA wykryto organizację, 
która w kliku ubiegłych latach prze 
cyciła do Meksyku karabiny, rewol: 
wery i amunicję za ćwierć miliona 
dolarów. 

sar Na biegunie południowym jóst o 
20 do 25 stopni zimniej, niż na pół- 
nocnym. Przyczyną jest większą ilość 
mas lodu, oraz brak wpływu Golf- 
stromu. 

am  Poselstwa Czechosłowacji, Węgier 
i „Polski“ w Tel-Awiwie otrzymały 
listy z pogrożkami, podpisane przez 
„Młodzież lIlebrajska”, Listy zapo- 
wiadają zamachy terrorystyczne na 
dyplomatów sowieckich także poza 
granicami Izraela, 

am, Rałtyk pokrył się lodem. Celem 
uwoinienia 9 statków na północ od 
Sztokholmu wysłano łamacze lodów. 
m, W bożnicach Palestyny odbywa: 
ją się modły na intencję 2,5 miliona 
Żydów za żelazną kurtyną. 

asy W Irlandii 104 zawodników bie- 
rze udział w międzynarodowym kone 
kursie orki. Mistrzem świata, operu- 
jącym najsprawniej pługiem, został 
pewien 29-letni Szwed. 


TITO PRZYJEŻDŻA, 
KRÓL PIOTR WYJEŻDŻA 


Na kilka dni przed przyjazdem 
dyktatora Jugoslawii Tito do Londy 
nu, były król jugosłowiański Piotr 
wyjedzie do Paryża i tam pozosta- 
nie przez caly czas pohylu Tita w 
Anglii. Król napisał swe wspomnie- 
nia z okresu pobytu w Jug sławii, 
w których odsrania właściwe oblicze 
Tity I zamierza wydać je zaraz po 
jego wyjeżdzie z Anglii. 


BYLE INTERES SZEDŁ... 


Mimo nawoiywania Stanów Zje- 
dnóczonych rządy Egiplu, W. Bry- 
tanii i Paskilanu handlują stale z 
czerwonymi Chinami. 

Wywóz hawelny egipskiej padwo- 
ił się od zeszłego roku, a Pakistan 
wywiózł towarów do Chin za 54 mi- 
liony dolarów w ciągu ostatnich 6 
miesięcy, 

Cejlon należący do Brytyjskiej 
wspólnoly Naredów zawarł z China 
mi nowy układ handlowy na na- 
stiępnych 5 lat i dostarcza ćwierć 
miliona ton gumy każdego roku, 
Stany Zjednoczone dowiedziawszy 
się o lej tranzakcji zamierzały od- 
kupić od Cejlcnu całą produkcje gu- 
my po cenach światowych, Cejlon je 
dnak zażądał dodatkowo 50 milio- 
nów dolarów, na co Waszyngton się 
nie zgodził. Chiny wobec lego pod- 
wyższyły swą ofertę o 40 proc. i z0e 
bowinzawszy się placić ryżem i ugo- 
da doszła do skutku, W ubiegłym 
tvgodniu polski statek „Mickiewicz” 
zawiózł 5.600 ton gumy do Szan;- 
haju. 


18-1153 


ŚRODA 


LUTEGO 


POPIELEC 
gw, SYMEONA bp, m. 


św. Symeon według tradycji był 
synem Kleofasa I Marii, bliskiej kre- 
wnej N. Marii Panny, a więc i krew- 
nym Pana Jezusa. Został on bisku- 
pem Jerozolimy po św. Jakóbie Apo- 
stole. W podeszłvm wieku doczekał 
rig chwały męczeńskiej śmierci, zo- 
stał ukrzyżowany dla Chrystusa w 
106 roku. 


Artyści polscy na estradach Barcelony 


MICHAŁ SCHWALBE I 


W PALACIO DE LA MUSICA 


Barcelona, w lutym 


Skrzypek polski, Michał Schwal- 
be, zdobył sobie bardzo wymaga ją- 
éq i wybredną publiczność barceloń- 
ską. Jego pierwszy występ w stoli- 
cy Katalonii, w słynnym ze swej 
niezwykłej akustyki Palacu Muzy- 
ki, żostał wprost entuzjastycznie 
przyjęty przez bardzo lirznych bar- 
celoiiskich wielbicieli muzyki. W 
ich kolach wróży się naszemu ar- 
tyście wiclką przyszłość. Krytycy 
muzyczni dzienników barcelońskich 
podnosząc w$soką klasę techniki 
skrzypcowej Michała Schwalbe, zgo- 
dnie stwierdzają że, w obecnymi se- 
zonie muzycznym, jest on jednym z 
ńajwybilniejszych artystów cudzo- 
ziemskich, jakich publiczność miejs- 
cowa mogła usłyszeć na tutejszych 
estradach. 

Michał Schwalbe wykonał, wer 
spół z orkiestrą eymfoniczną miasta 
Barcelony pod dyrekcją jednego z 
wybitnych kapelmistrzów hiszpan 
skich Maestro Toldra, słynny K”n- 
cert in mi minare na skrzypce i or- 
kiestrę Feliksa Bertholdy Mendels- 
ohna, oddając w całej pełni szeroką 
skalę romantycznych subtelności ce- 
chujących ten utwór. Oklaskom nie 
było końca. Ale jeszcze większy en- 
tuzjazm wywołało wykonanie Ca- 

riecio Mikołaja Paganiniego, w 
Pióryie skrzypek polski wykazał 
zdumiewającą wprost wirtuozerię, 
nagrodzoną prawdziwą owacją ze 
strony publiczności, która wywoły- 
wała na estradę naszego artyste. 
Zdobyta przebojem publiczność bar- 
celońska ma nadzieję, że niezadłuwo 
ponownie będzie mogła oklaskiwać 
Michała Schwalbe w Pałacu Muzy- 
ki. 

Drugi i równie poważny sukces 
stał się udziałern pianistki, Zofii Pu- 
che de Mendlewicz, Hiszpanki z u- 
rodzenia lecz żony Polaka stale za- 
mieszkałego w Barcelonie. Wzięła 
ona udział jako solistka w wielkim 
festiwalu muzycznym na eześć Ba- 
cha, Mozarta i Beethovena wespół 
t orkiestrą filhartnoniczną barceloń- 
ską pod batutą kapelmistrza I Korn- 
pózytora Pich - Santasusana. P. 
Mendlewiczowa wykonała koncert 
na fortepian i orkiestrę in fa minore 
Kacha, Koncert in mi bemolle Nr 
9 Mozarta i Koncert in do minore 
Op. 37 Bethovena. Ciesząca się usta- 
loną już sławą, znana w tutejszych 
kołach muzyeznych jako profesor- 
ka miejscowego Konserwatorium 
muzycznego, pianistka, zdaniem 
krytyki zawodowej, przewyższyła 
tym razem wszystkie swe poprzed- 


Misja św. w Firminy (Loire) 


stwie; w sobotę od godz, 8 — 11 1 od 
godz. 17 do 21. 
ZAKOŃCZENIE MISJI ŚW, w nie- 
dzielę dn, 
Wszystkich Rodaków z Firminy i 
okolicy serdecznie zapraszają — 
Ks. ©. WĘDZIOCH, misjonarz 


Dnia 15 lutego nastąpiło uroczyste 
rozpoczęcie misji św. zapowiedzianej 
już oddawna. Program misji św. jest 
następujący: Codzien rano o godz, 
9-ej Msza św. i nauka misyjna. Co- 
dzień wieczorem o godz. 19 nauka 
dla wszystkich, nabożeństwo i druga 
nauka stanowa. 

NAUKI STANOWE: W poniedzia- 
lek dla niewiast; we wtorek — dla 
panien; w środę — dla niodzieńców; 
w piątek — da mężczyzn, 

NABOŻEŃSTWO MISYJNE: \V śro- 
dę za zmarłych, w czwartek o godz. 
9 za chorych; o godz. 15 dla dzieci. 
Ofiarowanie wszystkich dzieci Matce 
Najśw, Nauka dla matek: „O znacze- 
niu dziecka”; o godz, 19 — procesja 
maryjna ze świecami jak w Lourdes 
z oflarowaniem się N. M. Pannie. 
Przyjęcie do szkapierza św.; w pią 
tek o godz, 19 — drowa krzyżowa i 
adoracja Krzyża sw.. w sobotę o g, 
19 „UGoórżkie Żale”, adoracju, proce- 
£ja eucharystycziia, oliarowanie się 
N. Sercu P. Jezusa. 


SPOWIEDŹ MISYJNA ; Codzień ra 
no i wieczorem przed | po nabożeń- 


LISTY DO REDAKCJI 


POMOC DLA POWODZIAN 
Szanowny Panie Redaktorze, 
Różne gazety robią składki lub 
sukskrybują pewne kwoty na pomoc 
Pasa malawi w Jłolandii, Prosilbym 
Pana Redaktora, by zechciał to samo 
zrobić w swoim piśmie. Bvłbym Pa- 
mu Redaktorowi za to bardzo wdzięcz 
ny. 

Z głębokim szacunkiem 


Ks. Bernard BERK, 
duszpasterz polśki 
w Rouvroy (P. de C.) 


OD REDAKOJI; Swego czasu ogło- 
siliśmy adresy instytucji przejmują 
cych pomoc w naturze i w gotowce. 
Idąc chętnie za apeuem Wielebnego 
Księdza Kab ifikuismy, że wpłaty na 
pomoc dla powodzian można wpłącac 
ma konto pocztowe „Słowa Polskie- 
z. Editions Polonalses, Paris 

„ 87.39.19. 


PROŚBA O KSIĄŻKI 

Kto z Czytelników „Słowa Polskie. ! 
go” zechce ofiarowac przeczytane 
książki polskie dla rodaka chorego na 
grużlicę i przebywającego w jednym 
z sanatoriów w Szwecji? 

Przesyłki należy kierować do „Sto. 
wa Polskiego” z zaznaczeniem: DLA 
CHOREGO W SZWECJI. 


Sam będziesz kiedyś stary. 
Nie zapomnij o ofierze 
„NA POMOC 


DLA STARYCH 
1 CHORYCH POLAKÓW” 


W obroole zagrożonych pozycji 


RODZINA I WYCHOWANIE DZIECI. 
OSOBISTA GODNOŚĆ CZŁOWIEKA. 


dziecka i osobista godność csłowie- 


Podaliśmy niedawno sprawozda- 
nie ze zjazdu polskich działaczy ka- ka. 
tolickich w Łondynie. Na tym zjeź- 
dzie uchwalona rezolucję - wezwa- 
nie, które poniżej podajemy. 

Instytut Polski Akcji Katolickiej 
na VI dorocznym Zjeździe w Lon- 
dynie, dnia f-go luiego 1953 roku, 
stwierdza, iż najbardziej zagrożone 
pozycje naszego tu życia nu emigra- 
cji wymagają od calego pnlskiego 
społeczeństwa kalolickiego pomocy i 
ochrony. 

Tymi zagrożonymi pozycjami są: 
szczęśćie rodzinne, wychowanie 


wieka. 


trudnych dla 


ZOFIA MENDLEWICZ 


Ustrój kapitalistyczny jak rów- 
nież obce środowisko nie sprzyja- 
ju normalnemu, szczęśliwemu zakła- 
daniu i pożyciu rodzin, i naszych 
dzieci, w htorych chcemy widzieć 
przyszłość narodu a przez swe ma- 
lerialistyczne nastawienie utrudnia- 
ią rozwój wewnętrzny każdego czło- 


Ale lenie ustrój zapewnia nam tu 
swobodę i czy się ze zdrową opi- 
nia poważnych organizacji. 

Dlatego uważamy, że w tych wy- 
jąlkowo ciężkich czasach dla nas, a 
Kaśrioła, świadomi 
swych zadań kalabicy powinni znaj 
dować sie w szeregach Kół Akcji 
„Katolickiej, Solidacji Martiańsiiich 
„Veriłasu” 4 innych 
katolickich, aby tam pracować nad 
sobą i razem, wspólnymi sami dq- 
żyć do zaprowadzenia ładu Bożego 


Słowo Polskie 


DZIEJE 


Wszystko na świecie przemi 
ja — tak złe jak i dobre chwile 
mają swój koniec, więc i nisz- 
cząca całą Francję wojna Stule- 
tnia zakończyła się traktatem w 
Arras, w roku 1435. Nastąpiło 
później pojednanie króla Fran- 
cji, Karola VII z księciem Bur- 
gundii, Filipem Dobrym. By za 
cieśnić wiezy nowej przyjażni, 
w St. Omer, Izabella, córka kró 
la franeuskiego poślubiła Karo- 
la, syna księcia Burgundii. 


Filip Dobry, upodobawszy 
sobie Artois — przebywał stale 
w warownym zamczysku, w He 
sdin. Tamże często gościł nastę- 
pca Karola VII — Ludwik XI. 

Znów minęły lala — i nowe 
nieszczęścia zwaliły się na zic- 


stowarzyszeń 


DEPARTAMENTU 


drogimi kamieniami, wśród na- Lille, Ardres, Montreuil i Douai 
Pod koniec rządów królewskich 
we Francji mamy na 
trzy oddzielne 


gromadzonych skarbów, prowa 
dzili układy, które nie dały dla 
Francji pozytywnego rezultatu. 
Henryk VIII, mimo* zabiegów 
króla francuskiego, udzielił po- 
mocy jego wrogowi, cesarzowi 
Karolowi V. — Wróciwszy do 
Anglii, poślubił Henryk VIH u- 
roczą damę dworu królowej 
Francji, Annę Boleyn. Na gło- 
wę jej włożył korone królew- 
ska, bv niedługo potym oddać 
ją pod miecz kata, 


HISZPAŃIE I ANGLICY 
Traktat Madrveki, w kilka lat 
później, oddał Artois w ręce 
Hiszpanów, Ale mimo to wojna 
trwa dalej. Miasta przechodzą 
z rąk do rąk. Hesdin zdobyte 


wiele 


prowincje: Ar- 
tois, le Boulonnais i le gouver- 
nement de Calais 

Głównym źródłem bogactwa 
kraju jest uprawa roli 
łubin, buraki oto najważniej- 
sze produkty tej ziemi. W mia- 
stach wyrabiają piękne tkaniny, 
porcelanę i koronki. W Bou- 
logne rozwija się handel ryba- 
mi. Znów następuje rozkwit na- 
uk i sztuki. Z Hesdin pochodzi 
autor Manon Lescaut — l'abbe 
Prevost. — W roku 1737 pow- 
staje w Arras Akademia, jak i 
zakładów 
Miasto zabudowuje sie. Wiek- 


PAS-DE-CALAIS (2) 


Wojna Stuletnia - Rewolucja - Czarne Diamenty 


logne, Montreuil i St. Omer; sto 
licą departamentu zostało mia- 
sto Arras, siedziba Prefektury. 
W roku 1789 dep. Pas de Calais 
liczył 541.900 mieszkańców, w 
1936 r. 1.179 467, obecnie prze- 
kracza 1.200.000. 

Po wypaleniu się zarzewia Re 
wolucji można było uczynić 
smutny bilans strat. Wspania- 
łe dzieła sztuki zniszczone, wsie 
i miasta w ruinach. Podczas I- 
go i II-go Cesarstwa jak i pod- 
czas li Il-giej Republiki dep. 
Pas de Calais nie odegrał spe- 
cjalnej roli politycznej. 

ZAWSZE „ZIEMIA PRZEJŚCIOW:” 

Jak za dawnych czasów pół- 
nocna Francja, „ziemia przej- 
ściowa” odpierać musi pierw- 


północy 


„Zboże, 


naukowych. 


nie wykonania klasycznych utwo- 
row muzycznych. Po każdej z trzech 
części fesliwalu byla ona gorąco o- 
klaskiwana, a po zakończenin ko- 
musiała wielokrotnie powra- 
cać na estradę, wywolywana owa- 
cyjnie przez publiczność do ostatnie- 
go miejsca, wypełniającą olbrzymią 
sule Pałacu Muzyki. | 

Dodat musimy, iż pani Zofia Men- 
dlewiczowa — jako żona Polaka, 
uważa się za Polkę i jest wzorową 
koleżanką 
przybywających na występy do sto- 
licy Katalonii. Posiada ln szerokie 
stosunki w kolach muzycznych i od- 
daje je zawsze də dyspozycji pol 
skich kolegów, 

Podkfeślić należy również bardzo 


certu 


na ziemi, 


niy ich do Chrystusa, 


nasiępujacym pp: prezes 


; Ę LOLI" "ni PANNY 
dla artystów polskich, konrad (ponownie) 23, r. 


nisław sekrelarz 


Oddajne sie Matce Najiwiętszej w 
opieke, sa Jej pomocą, nie w roz- 
Sypce i nie w gromadzie, ale tu z0r- 
aanizowanych szeregach powinniś- 


KOŁO REZ. I B. WOJSK. 
W SAINT-DENIS 


Na rocznym walnym zebraniu wy 
brano Zarzad na 1953 r. w skladzie | 


St. Denis (Seine) i zast. Piechot sta- 
Wojtasik 
slaw (ponòwnie) 94 Rue Gabriel Pe- 
ri St Denis i zast, Ferenc 
skarbnik Łoziński Jan (ponownie) 
i zast, Sakowski Walenty, Komisja 


i 


mię, która nie miału jeszcze 
czasu na zabliżnienie niedawno 
otrzymanych, ciężkich ciosów. 
Wojska angielskie znów zalały 
Flandrię. Na wezwanie króla 
francuskiego, Franciszka I — 
król angielski Henrvk VIII przy 
był na rozmowy, które miały 
miejsce w obozie, urzadzonym 
z niesłychanvm przepychem. na 
południe od Calais, miedzy Gu- 
ines i Arches. Wystarczy tylko 
wymienić iego nazwe „le Camp 
du Drap d'Or”, bv mieć przed o 
czyma wizję trzystu namiotów 
z najdroższych tkanin, przety- 


przez Króla Franciszka I, jest 
wkrótce odbite przez wojska hi 
szpańskie, a kiedv król angiel- 
ski wmieszał się do ogólnej roz- 
grywki, Boulogne wpada w rę- 
ce Anglików. I nowe rozdarcie 
Boulogne pozostaje pod władzą 
Anglików,  Hesdin-Francuzów, 
Arras Hiszpanów. W rezulta- 
cie, miasta Hesdin i Therouan- 
ne zostaja całkowicie zniszczo- 
ne. Przepiękna, gotycka kated- 
ra w Therouanne zburzena, sta- 
ry, warowny zamek w Hesdin 
w gruzach. — Dopiero po la- 
tach, na mocv pokoju Pirenej- 


sza cześć domów w Arras, Aire 
i St. Omer datuje się z końcu 
NVWVHI wieku. Po tej pasji two- 
rzenia następuje okres tępego, 
zaciekłego niszczenia, podczas 
Wielkiej Rewolucji. Żadna woj- 
na. api obca inwazja nie doko- 
nałv takiego spustoszenia jak 
ta długa, mordercza wojna do- 
mowa. 
TERROR REWOLUCJI 

Los tak zrządził, że w Arras 
urodzili się, wychowali i odbyli 
studia Maksymilian de Robes- 
pierre i Joseph le Bon. To też 
ziemia, która wydała przysz- 
łych dyktatorów rewolucyjnych 


sze ciosy wałące się na państwo 
francuskie. Tak było podczas 
Wojny Stuletniej, to samo w 4 
wieki później, w roku 1870, jak 
i podczas wojen światowych w 
1914-18 i 1939-40 roku. 

Na wzgórzach Artois roz- 
strzygają się losy 1-szej woj- 
ny światowej. Bazylika Matki 
Boskiej i wieża umarłych na pa 
górku Lorette, las krzyży, na 
wojskowych dokoła cmenta- 
rzach, pouczają nas jak strasz- 
liwie  mordercza musiała być 
walka o posiadanie tej kluczo- 
wej pozycji. skąd droga na Pa- 
ryż stała już otworem. 


czyste nadawanie przez miejscowa 
slację nadawczą hiszpańskiego Ra- 
dia (Radio Nacional de Espana, en 
N A: 
Barcelona) płyt z utworami Irvde- 
ryka Chopina w wykonaniu artv- 
slów polskich (Rubinsteina, Koczał- 
skiego, Paderewskiego, Małlcużyń- 
skiego i innych oraz z własnych sal 
koncertów artystycznych hiszpań- 
skich złożonych z utworów wielkie- 
go kompozytora polskiego. Daskona- 
le ujęte są wstępy do koncertów, 
ilustrujace poslać i twórczość Chopi- 
na i zawierające wzmianki o tym, 
co Polska wninsła do skarbnicy mu- 
zyki calego światła. W najbliższym 
czasie ma być nadana specjalna 
audycja, poświęcona folklorowi mu- 
zyczneniu polskiemu poprzedzona 
wstępem, charakteryzującym cechy 
polskiej muzyki ludowej. 


C K. ny występ. 


W DUISBURG-HAMBORN 

W wielkiej sali Domu Zjednocze- 
nia, wystąpił Teatr Amat, z Lintorf 
z pierwszym przedstawieniem Jase- 
lek, Na wieczór przybyła i nowa 
Polonia z Hamborn i osiedla Duis- 
burg - Meide, podziwiając ten pięk- 


Rewizyjna: przewodniczący Szyłak | kanvch złotem, podtrzymanych 
Jan i Biernaczyk Michał oraz Mazur | e Ę 
czyk Stanislaw; chorąży Szvlak Jan 
Wszelka korespondencję należy prze 
syłać do prezesu lub sckretarza. 


jedwabnymi sznurami. Władcy, 
w ubraniach gęsto złotem wy- 
szywanych, obsypani perłami i 


ZŻYCIA POLAKÓW W NIEMCZECH 


Występy Teatru Amat. z Lintorł 


W BOTTROP 


W pięknej sali w Kolpingshaus, 
zespół z Lintorf wystawił leż Ja- 
sełka. Wśród artysłów było wielu 
takich, którzy jeszcze lak piękniej 
i bogatej w techniczne urządzenia 
sceny nie widzieli. Dobre warunki 


skiego, Francja odzyskuje znę- 
kaną ziemie Artois. Na rozkaz 
Ludwika XIV — Vauban doko- 
nuje fortyfikacji miast Arras, 


w Arras. 


stała sie terenem gwałtownych 
walk. Z zaciekłością zwrócono 
się przeciw klerowi. Zniesione 
zostały biskupstwa w Boulogne 
i St. Omer. Wiele kościołów u- 
legło profanacji i zniszczeniu. 
Miedzy nimi arcydzieło sztuki 
gotyckiej, przepiękna katedra go 


Podczas terroru, kiedy usiło- 
wano zatrzeć ślady katolickiej 


W ostatnich dwu wiekach wy 
dał departament Pas de Calais 
wielu znakomitych pisarzy, ma 
larzy i uczonych. W Boulogne 
urodził się i wychowywał wiel- 

„ki krytyk Sainte Beuve, i słyn- 
ny egiptolog Mariette. Ze stare- 
Arras pochodziła matka 
wielkiego poety WVerlaine'a, któ 
ry czesło na północy przeby- 
wał. WArras żył i tworzył zna- 


Bo wtem gg" O przeszłości kraju, zmieniono ny malarz Corot. 
seldorf i Gelsenkirchen — podniesie-| Uawet nazwy miast. St. Omer OORLICNYA | FoLNY 4 
ni na duchu. przybrało nazwe — Morin la r W m wk w XIX eg 
Montagne, Hesdin — Lepel- ku zmieniło zasadniczo tryb ży- 
W LINTORF letier sur Canches, Avesne le cia departamentu. W roku 1849 
W barakowym teatrze i na obo-| Comte —- Avesne la Liberte a w Courrieres, w 1850 w Lens, 


zowej scenie wystąpili aktorzy po 


1851 w Noeux. 


NA UNIWERSYTECIE ABISYŃSKIM 
Profesor 
pracy „Polska i Auglia w dziejach 
nowożytnych” i znany działacz ka- 
opuszcza w marcu Londyn, 
aby się udać do Addis Abeby celer 
objecia katedry historii po zmartym 
profesorze czeskiim Buczku, Abfsyń-  śzyrh sędziów i prokuratorów 
ski University College jest prowadzo- i | ł 
ny przez kanadyjskich jezuitów na 
wzór Uniwersytetu sw. Jozefa w Bej- 
rucie, a Więc na zasadach katolickiej 
pracy misyjnej, 
uniwersytecie w Bejrucie jest. 
również polski wykładowca, miano- 
wicie ks, prof, kamii Kantak. 

W Addis Abebie znajduje się wielu 
Polaków na wysokich stanowiskach 
państwowych, Doradcy prawnym rzą 
du abisyńskiego jest były minister 
sprawiedliwości, Grabowski. Biblio- 
tekarzem cesarskim jest rownież Po- 


tolicki, 


Na 


lak. 


SPOTYKAMY SIĘ.. 


DIVION. 
Walne zebranie K.T.M. — Zarządy 
Towarzystw i Organizacji, wchodzą: 
ce w skład Komitetu T-stw Miejsco- 
wych w bivion proszone są o przy- 
bycie na Wane Zebranie KR. dy, ME 
kióre odbędzie się w niedziele, 33 
lutego br. 


ZAPISKI KULTURALNE 


POLAK 


Jan, szułdrzyński, autor W Londynie 


Stanisław Welnberg jest 
prawnikiem warszawskim. 
wojny pelnit obowiązki 


rządzie wojskowym, 


2, 2. 0 odz. Y, 


i Ks. dziekan WIATER, 


duszpasterz miejscowy. 


w sali Bayard (Cite 30), 


punktualnie o godzinie 15,30, 


C. K. 


POLAK DORADCĄ PRAWNYM 
KROLESTWA LIBII 

bawia p. Stanisław 
Weinberg, któremu król Libii powie- 
rzył organizację prawoduwstwa 
wzór europejski, P. Weinberg wer- 
bował polskich prawnikow: da 
polisy, aby objęli stanowiska tamtej | 


„tazety Poisklej” w Jerozolimie oraz 
„Kuriera Polskiego w Bagdadzie”, W 
'Frypolis znalazł się najpierw w cha 
rakterze sędziego przy brytyjskim za 


sceniczne dodały im otuchy. Wszys- 
cy grali wspaniale, ku ogólnernu 
zadowoleniu publiczności. Role Pa- 
sterzy, Heroda a zwłaszcza Lucyfe- 
ra udały się nadzwyczajnie... Na- 
wet dzieciom wyrażano uznanie. Nie 
wolno też zdpomnieć o „dziewezynce 
z Bottrop”, która z innymi dziećmi 
przyszła do Żłóbka i pięknie Dzie- 
ciąlku zadeklamowała. 


Całość uroczystości upiększyły de- 
klamacje pp. Kujawskiej i Kosmały 
oraz piękne kolędy chóru „Polonia 
z Duesseldorf z orkiestrą. Słusznie 
też p. Antończyk z ogromnym za- 
dowoleniem, dziękował wszystkim 
aktorom i chórowi za tak piękne 
przedstawienie. 


Po tradycyjnym łamaniu się œ 


Zespół teatru amatorskiego z Lintorf, który wystawił „Jasełka” w 
ośrodkach polskich w Duisburg-Hamhorń, Bottrop i Lintorf. 


raz trzeci z Jasełkaini. Chociaż po 
wspaniałej scenie w Bottrop wypa- 
dlo wystąpić tu w prymitywnych 
warunkach, ta jednak DPisi wiele 
potrafią. Te skromne deski scenicz- 
ne nie ujęiy wdzięku miłym posta- 
cioni aktorów i całość wypadła b, 
dobrze, 


Zespół Koła Amatorskiego z Lin- 
torf, zachęcony tymi trzema uda- 
nymi występami, przygotowuje się 
do wyslawienia nowej sztuki tea- 
tralnej. 

W tej pięknej i pożytecznej pra- 
cy życzymy serdecznie dzieliemu Ze 
społowi „Szczęść Boże”, 


Nå wielką uroczystość polsko-fran- 
cuska, zorganizowaną w Merostwie 
4-6j dzielnicy Paryża przez Societe 
á Encouragement au devouement, 
przybyło kilkuset delegatów francus- 
kich i grupa polskich b. kombatan- 
tów na czele z pp. prezesem St. La- 
chem, sekretarzem Br. Krawczykiem 
i wiceprezesem Wierżbińskim. Uro- 
czystości przewodniczył p. Muoly, 
mer 4-ej dzielnicy. P. Aloouffe, prezes 
generalny 6. E. D. w gorącym prze- 
mówieniu pod adresem Polaków pod- 
kreślił ich zasługi, poczem nastąpiła 
dekoracja zasłużonych z Paryża, pp. 
L. Ciszewski — złoty krzyż of..;M. Ja- 
roszyk — złoty medal; W. Drygalski 
— złoty medai, $t, Zabierek — złoty 
medal i J. Baranowski — srebrny me- 
dal. 

Z okręgu paryskiego dekorowani: 
sztandar T-wa Rob. im, Mickiewicza 
z Argenteuil — złoty medal; p. Ma. 
rzec (ojciec) — złoty medal; St. Lalak 
złoty medal; A. Szpak — srebrny me- 
dal; J. Kadrys — srebrny medal i J. 
SŚwędziński — srebrny medal, Na za- 
kończenie delegacja polska została 
zaproszona do gabinetu p. mera na 
kieliszek szampana, 

=" 


Stowarzyszenie hb. Kombatantów 


Z życia b. Kombatantów w Paryżu 


Henin-Lietard —Humanite, (W 
tymże Henin Lietard ujrzał 
światło dzienne w XX wieku je 
den z przywódców partii komu- 
nistycznej — Maurice Thorez). 

Dekret z 11 listopada 1789 r. 
zarzadził zniesienie dawnych 
dzielnic i zastąpienie ich denar- 
tamentami. Prowincja Artois, 
po dołaczeniu ziemi Bouloń- 
skiej, Calais i Montreuil, otrzy- 
mała nazwe departamentu Pas 
de Calais. Podzielono go na 5 
powiatów: Arras, Bethune, Bou 


Polskich w Paryżu odbyło zebranie 
miesięczne. Po ożywionej dyskusji co 
do wynajęcia domu CZP na rue 
Truffaut w Paryżu, uchwalono jedno 
głośnie wydzierżawić ten dom dla: 
Stowarzyszenia b. Kombatantów we. 
Francji — Koło Paryż i utworzenia 
tam własnej siedziby polskiej. 


A 

Zarząd Stow. b. Kombatantów Pol- 
skich w Paryżu, 4, rue St. Denis, Pa- 
ris (1), podaje do wiadomości swych 
członków, przebywających w szpita- 
lach, klinikach i domach wypoczynko 
wych, aby niezwłocznie podali swe 
dokładne adresy, by Zarząd mógł 
wysłać członka Zarządu celem ew. 
przyjścia im z pomocą. „ 

Równocześnie zawiadamiamy, że 
porad prawnych bezpłatnie dla człon. 
ków udziela członek Zarządu p. M. 
Jaroszyk, do którego należy się zwra- 
cać bezpośrednio. 

Zebranie walne i wybór nowego za- 
rządu odbędą się 8 marca. Czas i do- | 
kładny adres ukaże się w prasie lub | 
informacje zostaną podane listownie. i 

Ostrzegamy osoby prywatne i firmy, 
handlowe, aby nie nadużywali naszej: 
nazwy, gdyż może im to przynieść j 
przykre następstwa. Zarząd. | 


odkryte złoża 
węgla. zapewniły ludziom pra- 
ce, a departamentowi bogactwo. 
Powstawały i rozwijały się tak 
szybko jak grzyby po deszczu 
liczne miasta i osadv górnicze. 
Kanton Lens z 17000 ludzi 
wzrósł szybko do 133.000. Kan- 
ton Houdain z 15.060 do 70.000. 
Zaczał się nowy okres rozkwitu 
Pas-de-Calais, jak to już raz 
miało miejsce w zamierzchłym 
średniowieczu. | 

W poszukiwaniu pracy osie- 
dliła się w tym departamencie 
zwarta grupa emigrantów pol- 
skich. Są miasta liczące ponad 
50 proc. Polaków, naogół żyią- 
cych gromadnie, zachowują- 
cych język swój, tradycje i obv- 
czaje. Woina 1939-10 roku spra 
wiła, że stanęli obok siebie, rà- 
mię przy ramieniu, tak Polacv, 
jak i Francuzi, by stawić opór 
germańskiemu naieżdźcey. 

Przez to zbliżyli się do sie- 
bie i zacieśnili wiezy przyjaźni 
ludzie. mieszkający na tej sa- 
mei ziemi. 

W szkołach francuskich, w 
liceach, w wyższych uczelniach, 
młodzi Polacv, przyswajają so- 
bie starą kulture francuska, nie 
zapominając jednak o Ojczyż- 
nie oiców swrch. która przecho 
dzi obecnie ciężki okres barba- 
rzyńskiei inwazii, podobny do 
tych kataklizmów, które kilka- 
krotnie na przestrzeni wieków 
snadałv na bezbronną ziemię 
flamandzka. 

Maria MROZKIEWICZ. 
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— Proszę cię, siądź przy stole i zachowuj się 
przyzwoicie! — zgromiła go pani Karolina. 

— Dobrze mamo, — odparł bynajmniej nie 
stroplony i mrugnął łobuzersko na Helenę, która 
dusiła się od powstrzymywanego śmiechu. 

Do sali jadalnej weszło dwóch panów, a za 
nimi gospodarz domu z synem. Pierwszy z panów, 
wysoki, szczupły i wcale pięknej urody, ubrany 
niby wycięty z angielskiego żurnalu, podszedł 
ucałować rękę pani Karoliny z uszanowaniem, któ- 
re jednak miało pewien odcień wyższości.. | z tym- 
że odcieniem wyższości Jowisza, który zechciał ła- 
skawie zstąpić z Olimpu wśród zwykłych śmierte|- 
ników, elegancki pan pocałował w czoło kolejno 
Wandę i Helenę, odpowiedział na ukłon chłop- 
ców | spojrzał pytająco na młodego studenta. Pan 
domu zrozumiał i pośpieszył z pomocą: 

-— Nasz kochany « magister ». Rozumu do 
głowy napycha całej naszej młodzieży. 

Hrabia Moszczeński herbu Nałęcz uśmiechnął 
się lekceważąco. Ak, to tylko jakaś marna figura 
widocznie |... 

— Jakże godność, proszę ? —— spyłał od niech 
cenia. 

Krew uderzyła do głowy studenta. Oczy Wan- 
dy właśnie spoczęły na tej twarzy i może dlatego 


młodzieńca łak zabolało to 
trzeciego piętra. 

— Jan Karasiewicz, student medycyny ! ! A 
pan ? 

To « a pan ? » zaskcentował tak, jakby mó- 
wił równy do równego. Wanda pobladła trochę, 
pan Antoni Wykowski uśmiechnął się pod wąsem, 
pani Karolina zwróciła oczy w stronę studenta, tro- 
chę przestraszona. Elegancki pan, zaskoczony tym 
tonem i tym pytaniem, odpowiedział machinalnie: 

—- Jestem hrabia Moszczeński herbu Nałęcz ! 

| na szczęście dla zebranych uderzyło go zu- 
pełnie co innego, bo spytał szybko : 

-—— Tedy waść medyk ; czy już doktór ? 

Student uśmiechnął się, rozbrojony. Obecni 
odełchneli z ulgą. 

— Jeszcze niezupełnie. Mam parę egzaminów 
do zdania. 

— No, ło nic — zgodził się łaskawie hrabia 
— Ale leczyć już waść potrafisz ? 

— O tyle, o ile. ` 

— No, to właśnie dobrze. Siadajże tedy waść 
przy mnie, to sobie pogadamy, bo mnie właśnie, 
panie, coś dolega, wątroba, czy śledziona, a do 
Warszawy jechać nie mam czasu. CI zaś prowincjo- 
nalni lekarza nasi, to istne konowały, zapomnieli 
już, czego się uczyli. Waść właśnie to wszystko 
świeżo masz w pamięci i wszystkie nowe sposoby le- 
czenia znasz zapewne expedite. 

— Nie może się zdecydować, co go boli i z 
której strony ! — szepnął Karol Helenie. Oboje 
dusili się od śmiechu. 

Hrabia Moszczeński, herbu Nałęcz, spojrzał na 
nich pobłażliwie : 

— Ot, ładna rzecz ta młodość. Śmićje się to 
| dobrze mu na świecie, choć pewnie samo nie wie, 
z czego się śmieje, 


pytanie, rzucone z 


— Nieprawda — mruczał Karol — ja wiem, 
z czego się śmieje, ale on nie wie, z której strony 
jest wątroba. 


Pan Suchodolski, szczupły, mizerny i niepokaż- 
ny. wiłał się serdecznie z młodzieżą. Gdy przyszła 
kolej na studenta, spytał go cicho : 


— A cóż tam Muza ? Wyśpiewała go nowego? 

— Kiedyż bo pan wie, że może bóstwo to És- 
kulap, a nie Muzy — odparł tak samo półgłosem 
młodzieniec. 

Ledwie zasiedli, pan Suchodolski zwrócił się 
do pana Antoniego Wykowskiego : 

— Jakże z naszym koncertem. Bom spragniony 
muzyki, jak kania dżdżu. | nut trochę przywiozłem: 
prosto z Paryża, pana Szopena utwory. Piękne 
rzeczy. 

-—A nie słyszałeś przypadkiem, jak on tam ze 
zdrowiem ? Mówią, że ma suchoty... Szkoda by 
była niepowetowana |... » 

—— Pewnie. Już tej wiosny straciliśmy wielkiego 
wieszcza, pana Słowackiego i też na suchoły. Ale 
pono pan Chopin trzyma się jako tako. 

— Czy to ten sam Chopin, co się w Maryni 
Wodzińskiej kochał ? — spytał od niechcenia 
hrabia Moszczeński, — No tej, co to za Skarbka 
poszła ? 

— Ten sam i jeśli kiedy kto będzie wiedział o 
istnieniu tej panny, to tylko dlatego że się w niej 
Chopin i Słowacki kochali, | niewiadomo nawet, 
co w niej znależli. Żółta cęra, małe, zaspane oczy. 
Postawa tylko ładna, ani słowa. No, ale tego nie 
dosyć. 

Hrabia Moszczeński napuszył się zlekka : 

— Daruje sąsiad kochany, ale to była panna 
z parantelą, a tamto przecież same ubogie, takie 
sobie szlachciury. 


Lecz panu Suchodolskiemu nie zaimponował 
ten argument. 


— Parantela, to nie uroda. No i szlachectwo 
król dać może, ale geniusz tylko sam Pan Bóg. 


Hrabia Moszczeński wzruszył ramionami, jakby 
chciał powiedzieć : « szkoda czasu na taką gada- 
ninę ! » |, ulegając zaproszeniem pani Karoliny. 
zabrał się do jedzenia. Do kolacji dodano napręd- 
ce befsztyki z jajkiem « po wiedeńsku », oprócz 
wędlin, co już były na stole. A między mięsne da- 
nia, a herbałę z ciastami wsunię'o szybko przygo- 
towaną « parzoną legumin$ ». 


Gdy Już pięknie wyczyszczony, lśmiący jak zło- 
ło, samowar szumiał wesoło, a pani Karolina rozle- 
wała herbatę, pytając machinalnie : « mocna, czy 
słaba ?». Pan Suchodolski znowu zwrócił się do 
gospodarza : 

— A panna Wanda śpiewa ? Rozwinął się 
głos ? 

— Sam ją usłyszysz, ale trochę później, 
Wpierw zagra ci Mozarta Helena, a potem my i ty. 
Czy dobrze ? 

— Hm ! z drogi jestem, będę parłolit. Ale 
niech i tak będzie. 

W dużej sali zasiedli wszyscy. Hrabia przy ek- 


„nie pali cygaro i spogląda na bukiety cynil na klèm 


bach i pola czerwonej szałwii. Helena gra na kla- 
wikordzie koronkowy utwór Mozarta. Pan Sucho- 
dolski stoi obok niej, cały przeobrażony, większy 
jakiś, promienny. Ale wesoła śmieszka nie zawsze 
oddaje cudowne odcienie misternej koronki tonów, 
więc pan Suchodolski mdrszczy brew i szepcze : 


(Dalszy ciąg nastąpi) 


4 
WSPÓŁCZESNE SYLWETKI 


Człowiek 


za kulisami 


Wysoki, chudy, nieco pochylony, 
65-letni człowiek w grubych okula- 
rach, z pociągiem do zielonkawych 
ubrań i z językiem, wysuwanym w 
czasie namyślania się — a często mi- 
ja na namyśle minuta przed daniem 


odpowiedzi — oto sylwetka nowego 
sekretarza stanu, Johna Foster Dul- 
lesa. Człowieka, o ktorym jeden z 


braci Alsopów pisał w czasie kam- 
panii wyborczej: „Zionący ogniem 
podżegacz wojenny, który nie zawa- 
ha się spopielić Europy w bombie 
wodorowej, aby tylko wyzwolić Pol- 
ske!” 

Swym zachowaniem przypomina 
Dulles typowego adwokata. Jest os- 
trożny, sprytny, zdecydowanie inte- 
ligentny i wyposażony w zmysł prak- 
tyczny. Dyplomacja interesuje go w 
równym stopniu, co prawo, wysoka 
finansjera i religia. Jako syn prezbi- 
teriańskiego pastora i profesora teo- 
logii był Dulles za młodu pacyfistą 
z religijnej żarliwości. 

Jego dziadek był ministrem spraw 
zagranicznych za prezydenta Harri- 
sona, jego wuj Lansing takim samym 
ministrem za Wilsona. Gdy miał 14 
lat, posłano go na rok do Lozanny, 
by się nauczył po francusku. Odtad, 
prawie nie było roku, ty conajmriej 
raz nie wpadał do Paryża, gdzie 
zresztą studiował prawo międzynaro- 
dowe na Sorbonie. 

W roku 1911 dostał się z płacą 40 
dolarów tygodniowo do wielkiej n-- 
wojorskiej firmy adwokackiej ,„Sul- 
livan and Cromwell". Firma ta wy- 
specjalizowała się w wielkich pro- 
cesach międzynarodowych. Miała ona 
wówcząś 20 współwłaścicieli. Po dzie- 
więciu latach Dulles był jednym z 
dwudziestu, po dalszych czternastu 
— szefem całego przedsiębiorstwa, 
zajmującego sześć pięter drapacza 
chmur przy Wali Street. Mając 56 lat, 
Dulles był najwięcej zarabiającym 
adwokatem świata. 

W ciągu swego życia brał on udział 
w niezliczonych konferencjach i mis- 
jach w obu Amerykach, w Europie, 
w Chinach I w Japonii. W roku 1927 
był doradcą polskiego rządu, w kilka 
lat później był przedstawicielem fi- 
nansistów amerykańskich na berlin- 
skiej konferencji w sprawie długów 
niemieckich, a plan Dawesa pisany 
jest jego ręką, 

Za Roosevelta, w okresie dwupar- 
tyjnej polityki zagranicznej, Dulles 
towarzyszył Byrnesowi w podroży 
europejskiej, Marshallowi 
rencjach w Moskwie i Londynie, był 
erędownikiem planu Marshalla i pla- 
nu Barucha w sprawie międzynaro- 
dowej kontroli atomowej. Stale 
działał Dulies za kulisami. Gdy jedy- 


rów senackich w stanie Nowy Jork, 
pokonał go gubernator Lehmann. 

Dulles przemawiał zawsze dotąd ci- 
chym głosem, a w ubraniu był zdecy- 
dowanie nonszalancki. 
mówić głośno i 
Jedno jest pewne: jego przygotowa- 
nie do wielkiej roli sekretarza stanu 
w krytycznym okresie dziejowym jest 
wyjątkowo gruntowne i wszechstron- 
ne. 


i wy. Jeśli 


na konfe- | A : 
| obaj czuli 


Obecnie musi i 
ubierać się dobrze. | 


JAK ŻYLI i UMARLI 


Niewielu ludzi wie o tym, że 
bracia sjamscy, należący do naj 
większych atrakcji 19-go wieku 
żyli w Stanach Zjednoczonych, 
tam ożenili się i pozostawili licz 
ne potomstwo. Czang i Eng 
zmarli w r. 1881, ostatnie z ich 
22 dzieci zmarło przed rokiem. 
Żyje jeszcze blisko tysiąc wnu- 
ków i prawnuków, wśród któ- 
rych nie brak takich osobistości 
jak prezydent wielkiego towa- 
rzystwa kolejowego, lub gene- 
rał amerykańskiego lotnictwa. 
Wielu z nich nosi przybrane na- 
awisko obu braci — Bunker. 


Czang i Eng urodzili się w r. 
1811 jako dzieci chińskiego ry- 
baka w Sjamie. Niemowleta by 
łv połączone wyrostkiem mięs- 
nym w okolicy mostka. Feno- 
men ten wywołał powszechne 
wzburzenie, zapowiedź bliskie- 
go końca świata i wreszcie roz 
kaz króla Sjamu, by dzieci za- 
bić. Życie ocaliła im matka. 

Już w młodym wieku obaj 
bracia wykazywali duże różnice 
w charakterze. Czang był gwał- 
towny i władczy, Eng spokojny 
i ustepliwy. Gdy mieli 8 lat i 
zmarł ich ojciec. musieli zara- 
biać, naipierw drobnym hand- 
lem, później hodowlą kaczek. 

. W r. 1824 kupiec angielski 
Hunter zorientował się w atrak- 
cyjności bliźniąt i w kilka lat 
później za dużą sumę pienięż- 
ną otrzymał prawo zabrania ich 
za granicę. Bliźnięta odbyły 
wielką podróż dokoła świata i 
wielokrotnie były badane przez 
lekarzy. Stwierdzili oni, że obaj 
mają oddzielny system nerwo- 
nakłuło się szpilką 
sam środek wvrostka miesnego, 
ukłucie, natomiast 
tylko jeden z nich czuł ukłucie 
w odległości kilku centymetrów 


| ad środka „na prawo lub na le- 
ny raz w roku 1949 stanął do wybo- / 


wo Wyrostek mięsnv miał oko- 


styczny, że bracia mogli swo- 


CZYTAJCIE 
I ROZPOWSZECHNIA JCIE 


Í „SLOWO POLSKIE” 


Czarna zabawa na całego 


Korzystając z nieobecności swego 
szefa, murzyn Joel Seremani z Jo- 
hanneshurga, sprosi} całą czeredę 
czarnych znajoniych i jo pobraniu 
wstępnego w kwocie 125 fr. od osoby 
urządził tam zabawę. Sąsiedzi zanie- 
pokojeni wrzaskami, zaalarmowali 
policję i stróże bezpieczeństwa przy- 
bywszy na miejsce ujrzęli następu- 
jące sceny: 50 tubylców oddawało 
się szalonemu tarcowi w salonie i 
jadalni, kuchni i łazience, w lakt 
prawdziwie  diabelskiej muzyki. 
Wszystkie butelki z dobrze zaopa- 
trzonej piwnicy właściciela, po wy- 
piciu likierów i wódek, walaly się 
po podłodze. 30 butelek znajdowało 
się w kuchni, gdzie 6 murzynów cał- 
kowicie nagich tańczyło pośrodku i 
zobaczywszy policjantów schroniło 


CO DAC NA STÓŁ? 


CZWARTEK — 19 LUTEGO 
Posiłek południowy: Sałatka z po- 
midorów, ocet, oliwa. Jaja sadzone 

na szynce. Kartofle z pary. Ser. 


Wieczerza: Zupa „Julienne”. Po- 
trawka cielęca z ryżem na Sypko. 
(kawałek cielęciny zostawić na So- 
bote). Kompot z suszonych moreli i 
gruszek, 


się do łazienki. Dwóch murzynów 
urządziło pojedynek na noże. Rozhi- 
to kilkadziesiąt kieliszków i szkla- 
nek i połuruano sporo piyi granioto- 
nowych., Trzy okna były zdemalo 
wane całkowicie. Całą żywność, 
znajdującą sie w śpiżarni właścicie- 
la, zjedzano, a w kuchni smażyły 
się jakieś frykasy. Barman sporzą- 
dzał jakiś oryginalny coktail i roz- 
dzielał go między tańczących. 

Całą hałastrę przepędzono, a więr- 
ny służący, który dotychczas zacho- 
wywał się nienagannie, skazany zo- 

. slal przez sąd na kilka miesięcy wię- 
zienia, 


ło 20 cm obwodu i bvł tak ela- 


iii | 


bodnie poruszać się, oraz leżeć 
na plecach. Mogli również bie- 
gać „skakać i jeździć na koniu. 

Bliźnięta nie wróciły nigdy 
do Sjamu, lecz 8 lat wędrowały 
po świecie, m. in. jako atrakcja 
słynnego cyrku Barnuma. Wre 
szcie bracia postanowili usamo 
dzielnić się i osiedlić w małym 
miasteczku górskim Wilkesbo- 
ro. Zakupili tam ziemię i dom, 
który stoi do dziś dnia. Ludność 
okoliczna odniosła się do nich 
przyjażnie. Jeden z rolników, 
nazwiskiem Yates, miał dwie 
córki, Sarę i Adelajdę. Obie zgo 
dziły się wyjść zamaż za Sjam- 
czyków i w r. 1813 odbyło się 
podwójne wesele. Nie brakło 
na ten temat złośliwych plotek, 
lecz nie ulega watpliwości, że 
oba małżeństwa były szczęśli- 
we. 

W 6 lat po ślubie bracia wy- 
budowali dwa domy w odległoś 
ci dwu kilometrów od siebie i 
przez 25 lat spędzali na zmianę 
w każdym z nich po trzy dni. 
W tym czasie brat będacy wła- 
ścieielem danego domu, miał 
we wszystkich sprawach głos 
decydujacy. Eng i Sara mieli 7 
synów i 5 córek. Cziang i Ade- 
lajda 7 synów i trzy córki. 

W r. 1872 Cziang miał atak 
apopleksji z częściowym parali- 
żem. Podźwignął sie wprawdzie 
lecz stracił humor i zaczał pić, 
Eng, który nigdy nie pił, nie do- 
znawał żadnych skutków alko- 
holizmu swego brata, lecz częś- 


ZAWIADAMIAMY NASZYCH P. T. KLIENTOW, ZE OTRZYMALIŚMY 


Słowo Polskie 


BRACIA SJAMSCY 


ciej zdarzały się wśród nich 
kłótnie. W r. 1874 Cziang za- 
chorował na ciężki bronchit, do 
ziębił sie i zmarł 

Wezwany przez dzieci lekarz 
zdecydował się przeprowadzić 
natychmiastową operację od- 
dzielenia zmarłego od żyjącego 


brata. Poprzednio lekarze oba- | 
wiali się wykonać ten zabieg. 
Jednak tuż przed operacją 
zmarł i Eng. Sekcja zwłok wy- 
kazała, że operacja za życia by- | 
ła niemożliwa, ponieważ mię- 
sień był wzrośniety w obie wą- 
troby. 


na skład najnowsze nagrania 


POLSKICH PŁYT GRAMOFONOWYCH 


KATALOGI 


BEZPŁATNE WYSYŁAMY NA KAŻDE ZADANIE. 


„„LIBELLA”, Składnica Książki Polskiej, 
12, rue Saint-Louis-en-l' ile, PARIS (4) 


Telefon: DANton 51-09. Metro: S$ully-Moriand albo Pont-Marie. 


(226) 


| WYPADKI DNIA 


TANKOWIEC WŁOSKI 
W NIEBEZPIECZENSTWIE 

Włoskie minister-two marynarki 
handlowej podało do wiadomości, że 
tankowiec ,„Fripolitania” uszkodzony 
został podczas burzy w cieśninie Me- 
syńskiej i zaczął tonac. Wszystkich 
marynarzy zdołano ulnieścić na znaj- 
dującym się w pobliżu statku alnery- 
kańskim ..Genełal C, H. Nuir”. Kilku 
czionkow załogi pozostało na statku, 
któremu przybył na pomoc holownik 


UPROWADZONA ZONA 
ZNALAZŁA SIĘ 
Ostatnio podawalisiuy wiadomośc 
o UuUprowadzeniu żony p. M. Seliiel, 
którą rodzina wywiozła w uiewiado: 
mym kierunku. Okazuje się obecnie, 
że młodą kobietę uprowadziła redzo- 
na matka przy pomocy brata. Młoda 
para pobrała się kilka miesięcy temu 


bez zgody rodziców w Paryżu. Obec- 


JUZ UKAZAŁ SIĘ DRUGI ZESZYT 


PODRĘCZNEJ 


ENCYKLOPEDII 


który nabywać można w prenumeracie ulgowej, 


POWSZECHNEJ 


obowiązującej jeszcze 


y PRZEZ KROTKI CZAS. 
Cena zeszytu wynosi we Fraucji 250 fr.: w Angli 5 sh., w Stanach Zjed 


noczonych Ameryki Połnocnej i innych 


krajach 80 centów aimerykan 


skich. Po zamknięciu prenurneraty ulgowej cena będzie znacznie wyższa. 
Prenumeratę wpłacać należy za 2, 4, 6 lub 8 zeszytow. — Całość obejmie 
20 zeszytów, które ukazują się co 3—4 tygodnie. 
Encyklopedia jest dziełem stałego użytku dla wszystkich 
i zastępuje całą bibliotekę. 


Prenuimerate wpłacać nalezy pod adresem: 


KSIĘGARNIA POLSKA W PARYŻŁU 123, Bid. Saint-Germain, 


Struś zachorował na żołądek 
Struś «Ozzie» ze zwierzyńca 
w Chester „od 15 dni nie przyj- 
muje prawie pożywienia. Zanie- 
pokojeni dozorcy stwierdzili, że 
z drzwi kłatki znikły dwie kłód- 
ki. Przywołano wobec tego żoł- 


Paris 


(6). 
(208) 


| 


sytecie 
specjalna 


nie okazuje się, że p. Seliier znajdo- 
wała się u rodziców j mąż wyjechał 
do Nicei. gdzie pogodziwszy się z te- 
ściami, odnalazł żonę i przywiózł ją 
do Paryża. 


STATEK ZATONĄŁ NA KANALE 

Statek angielski „Stanley Force" o 
pojeniności 500 ton zatonął na kana 
le, w odległości 3 mil na zachód od 
zatoki Haskiej. Jedenastu członków 
załogi wyłowił z morza inny statek 
angielski. 


LAWINA ZASYPAŁA 
DWOCH ALPINISTOW 


bwu alpinistów austriackich zasy 
bznych zostało przez lawinę, w po |! 
bliżu Hamingstein W bieżącyłu se- 
zonie zimowym lawiny pochłonęły 35 
ofiar w Austrii, 


-I DWOCH ZOŁNIERZY 
Podczas ćwiczeń wysokogórskich w; 
Szwajcarii w rejonie Bretave - Can- 
ton. zostało zabitych przez iawinę 
dwóch żołnierzy na naitach. 


ij 


PIĘCIU SZPIEGOÓW ARESZTOWANO 
WE WŁOSZECH 


Agencja „Ansa? donosi, że pięć 
osób, w tym dwoch studentów grec- 
kich, aresztowanych zostało w Pad 
wie pod zarzutem szpiegostwa. Po 
licja nie podała, ze wzełedu na to- 
czące się śledztwo, Szczegółów tej 
sprawy. Wiadomo tylko, że jeden z | 
oskarżonych jest faszystą i byłytn puł 
kownikiem armii włoskiej, a drugi, 
inżynierem z pochodzenia Litwinem 


i 
i 
[i 


w  Piłłsburgu powstała 


«klinika golarska» 


Mistrzem wojskowym Francji w slalomie-gigancie 
z Chamonix. Na zdjęciu zawodnik w czasie zjazdu. 


siągnęła w roku 1637 odmiana | Rewo'ucja w lotnictwie ? 
«Semper Augustus — 13.000 Prasa kanadyjska donosi, że 
inżynierowie fabryki lotniczej 


nierzy z miejscowego garnizonu. | guldenów, co odpowiada dzisiej- 


którzy przybyli z wykrywaczami 
min i stwierdzili, że kłódki znaj- 
dują się w żołądku  żarłocznego 
ptaka.  Przywołany weterynarz 
uśpił strusia i wyjął z żołądka o- 
bie kłódki. Struś po operacji czu 
je się dobrze i apetyt zaczyna mu 
wracać. 

Z historii tulipanów 

Pierwsze tulipany przywiózł 
podobno tuż po roku 1500 do 
Wiednia poseł cesarza Ferdynan- 
da Il z Konstantynopola. Kwiaty 
te zwolna rozpowszechniały się w 
Europie, aż w trzydziestych la- 
tach XVII w. doprowadziły w Ho- 
landii do wybuchu prawdziwej go 
rączki. 

O ile przed tym za szczegól- 
nie piękne egzemplarze płacono 
do 100 guldenów, o tyle następ- 
nie spotykamy ceny do 5.000 
guldenów. Najwyższą cenę o- 


szej wartości 8 milionów franków 
W całej Holandii tulipany były 
przedmiotem krzyżowań i speku- 
lacji, aż w r. 1639 musiało wkro- 
czyć państwo, hamując tę epide- 
mię. Moda jednak na tulipany 
utrzymała się i jeszcze w połowie 
XVIII w. istniały w Holandii o- 
grody, posiadające kilka tysięcy 
odmian tulipanów. 
Domy z bloków 
gazo-betonowych 

W Warszawie buduje się prób 
ny dom mieszkalny z bloków, ut 
worzonych z cementu, piasku i 
dodatków chemicznych, co two- 
rzy masę nasycową powietrzem i 


AVRO opracowali plan „.latają- 
cego spodka” — samolotu, mo- 
gącego startować pionowo i latać 
z szybkością do 2.400 km.godz. 
Praca trwała 2 lata. a jej wynik 
określił pewien urzędnik brytyj- 
skiego ministerstwa lotnictwa ja- 
ko rewolucyjny i całkowicie dys- 
łansujący wszystko, co dotąd w 
tej dziedzinie istnieje. 

W samolocie tym kabina pilo- 
ta jest nieruchoma. Silnik turbi- 
nowy nowej konstrukcji obraca 
się dokoła tej kabiny, podczas 
gdy krawędzie aparatu są rów- 
nież nieruchome. Są to na razie 
jedyne znane szczegóły tej spra- 


prasowaną pod ciśnieniem 10 at| WY: 

mosfer. Błoki są około 2,5 razy Naukowe golenie 

lżejsze od cegieł, lepiej izolują Czego uczą na uniwersyte- 
mieszkania i umożliwiają szybszą | tach amerykańskich ? Pytanie 


budowę, ponieważ wielkość blo- 
ku równa się wielkości 6 cegieł. 


powinno brzmieć raczej : czego 
nie uczą. Niedawno przy uniwer- 


której celem jest ostateczne zba- 
danie tajemnic bezbolesnego i 
oszczędzającego skórę golenia. 
Doświadczeniom poddała się gru 
pa 30 mężczyzn, których codzien 
nie się goli innymi metodami, 
notuje ich wrażenia i bada ogolo 
ne twarze przy pomocy specjal- 
nych aparatów. 

Dotychczas udało. się stwier- 
dzić, że istnieją trzy przyczyny 
złego golenia : tępe ostrza, nie- 
dość zmiękczony zarost oraz nie- 
właściwy kąt ustawienia nożyka 
do powierzchni golonej. 

Najważniejszą rzeczą. jest 
przygotowanie zarostu. Powinno 
ono polegać na pokryciu twarzy 
centymetrową warstwą piany 
przez co najmniej 3 minuty. 

Mniej prosta jest sprawa z ką- 
tem aolenia. Powinien on wyno- 
sić 30 stopni. lecz trudność pole 
ga na tym, że same włosy rosną 
pod różnymi katami. Codzienne 
golenie usuwa, jak stwierdzono 
pod mikroskopem wraz z włosami 
naskórek, to też zawsze wskazana 
jest lekka dezvnfekcia twarzy. 


PAN FIOLEK 
SZUKA 
SZCZĘŚCIA 


GDY ŚRODKI 
DOMOWE 
ZAWODZĄ... 


opyright by Opera Mundi 


Jednym z gwożdzi zimowego 
sezonu sportowego jest w Ang- 
lii finał piłkarskich rozgrywek 
pucharowych między amatora- 
mi i zawodowcami. Tegoroczny 
finał wywołał nieładu sensację, 


SASDA 


został Machet 


ponieważ pierwsze zawody za- 
kończyły się wynikiem remiso- 
wym 1:1. Na boisku stanęły do 
rozgrywki mistrz ligi zawodo- 
wej, Manchester United i mistrz 
amatorski, Walthamstow Ave- 
nue. 


Ambitna drużyna amatorów 
ściąga na boisko tłumy widzów 
przede wszystkim dla wspania- 
łej gry bramkarza. Jest nim 
Stanisław Gerula. Tegoroczny 
finał amalorsko-zawodowy roz- 
grywany był z powodu remisu 
dwukrotnie. Drugi mecz zakon- 
czył się zwyciestwem drużyny 
zawodowej 5:2.0ba mecze dały 
sposobność publiczności do po- 
dziwiania fenomenalnej grv Ge 
ruli. Liczne pisma angielskie 


Im więcej człowiek umie. tym 
do szkoły, aby zdobyć fach. 


nych specjalnie dla satmouków. 


E 


Wyżej wymĘĢienione 


książce 
ŻADNYCH 


danych przy każdej 
porto i opakowanie. 


kowilej należności 


wzór zamówienia: 
Do „SŁOWA POLSKIEGO” 
55, rue du Fg. Montmartre 
PARIS IX? 


przekazuję rownoczesnie na 
Imię i nazwisko 
Dokładny adres 


esasesooossssosn 


IN "PRESS| 


Polskie Biuro 
Kolportazowe 


w Niemczech 


pośredniczy w sprowadzaniu 
wszelkich plam 1 ksiązek pol- 
skich 1 obcych tak z Niemiec 
jak I do Niemiec, wykonuje po 
cenach przystępnych  wszeikie 
prace powielane 1 drukarskie. 
Własne wydawnictwo 
„INFORMACJA PRASOWA” 
Adres: (23) Quakenbrueck, 
Postfach 86 
Konto czekowe. Hannover 209 46 
Dia filatelistów dziat wylniany 
nowośri filatelistvcznych 92) 


GDZIE NABYĆ 
„SŁOWO POLSKIE”? 
W dep. Pas-de-Calais: 


W LENS — Kiosk koło koscioła 
Księgarnia na rue de la Paix, 


Księgarnia 15, rue de Lille. 
BILLY-MONTIGNY — Depot des Jovur: 


naux, kglo dworca. 


Książki techniczne i zowodowe 


się, otrzymania pracy, polepszenia warunków bytu, Nie trzeba chodzić 


„Słowo Polskie” podaje swoim Czytelnikom wybór książek napisa- 


RMO 


Cena 
Arytmetyka kupiecka .......uereceneearan az anaciawcć oBABCAGE* i 145 tr 
BORKOWSKI J. — Podstawy e!ektrctechniki ...........-. Ra an " 
Budowa d'óg£, miernictwo i gospodarka wodna, ? tomy .....« 0 " 
Budownictwo ogolne .......... sŁ 4ShaG o 0008 EEA MECZ m" 48 7 
CZEŻOWSKI A — Kamieniołomy. (brobka i przerobka ka 
mienia 3 tomy hogato ilustrowane BIEŻ 
DONIMIRSKI K — ślusarstwo ........... po 
FFI SZTYN T. — En°rgia atomowa ....... Á 2365 * 
HERMAN Wł — Chow owiec .. ..sssssssssrssssesesssnanss OLUNIA 
HODGE J. — Podręcznik murarstwa ............-esieessrtet0> au 
instalacie elektryczne w pojazdach mechanicznych ...... ... 40 " 
Instalacje wodne i centralnego ogrzewania ........:--.-.-- 30 T 
Jak szkicować rysunki techniczne ...-.... ----- 20 0? 
KUBASZEWSKI ST. — Instalacje elektryczne z AA =” 
MIKUŁOWSKI POMORSKI I. — Uprawa roli i ros'in ...... gw ” 
AIISCHKF M — Budownictwo wodne ......-.-:...11:::--.> a 33" 
NIEDŻWIECKI A. — Twarde metale na warsztacie .......-- = Pa 
Poradnik pszczelarski. Praca zbiorowa .......2:2121:-- 205080 VSD A 
POŻARYSKI N. - Monter e!ektryk. 2 tomv . ooo a 1080 400) 4 
RATAJCZAK I. -- Brukarstwo ..........- 50 7 
PRUGĄR. — Stolarstwo ... ...-uueaaa ante seereessoree 5 * 
Roboty instalacyjne, ślusarskie, kowalskie dekarskie RJ) i 
Roboty że'betonowe i stropy ..--.--.:--2--- ree vusereresreres 120 
STYLINSKI R — Spawanie metali .. gazowe, łukowe, opo- 4 
rowe. Nzpawanie — lutospawanie — cięcie .........-...-- 530 p 
Stolarstwo budowlane .....,..s....ssererereerrereessesre Pad 120 


Wszystkie ksiażki bogato ilustrowane 
ksiązki nalezy zamawiac wediug zalączyne 
go poniżej wzoru, prz'syłaląc jednocześnie naleznosć według cen po 
Ceny podane nbejmują koszt ksiązki. 
DODATKOWYCH opłat nie pobiera 
się przy doręczaniu paczek przez poczię. 
Zamowiane książki wysyłamy NATYCHMIAST po otrzymaniu cał 
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zamieściły po kilka zdjęć z je- 
go akcji. Dodatki filmowe uka- 
zywały zgrabną sylwetkę Pola- 
ka, a w świecie sportowym na- 
zwisko Geruli nie schodziło z 
ust publiczności. 


Gerula niewątpliwie doskona 
le się przysługuje imieniu pol- 
skiemu i trafia do serc Angli- 
ków najprostszą droga, t.j przez 
sport. Mecz finałowv na boisku 
Arsenału oglądało 60 tysięcy wi 
dzów. 

Gerula pochodzi z Dzikowa, 
który wydał wielu znakomitych 


sportowców, m.in. sławnego 
biegacza. ś.p. Frevera. Grał 


przez kilka lat w krakowskiej 
„Wiśle”, poczem przeniósł się 
do Drohobycza. gdzie występo- 
wał aż do woinv w barwach 
Junaka”. W latach woiny na- 
leżał do słynnego zespołu nol- 
skiego, który najpierw grał na 
Wegrzech jako ..Junak”. potem 
na Środkowym Wschodzie jako 
renrczentacia Brygidy Kornac- 
kiej. wreszcie iako drużyna 3 
Dvwizii Strzelców Karpackich, 
która bvła zarzzem reprezenta- 
cia 2 Kornusu.W Traku Karvat 
czycy wvstenowali nowel z Ria 
ym Orłem na koszulkach ioka 
nieoficjalna reprezentacja Pol- 
ski. 

Drużyna ta odniosła Świetne 
zwyciestwa, bijąc m.in. renre- 
zontacje armii hrvtviskiei na 
Wschodzie, w skład  którci 
wchodzili gracze zawodowi. 
Karnatczvcy nokonali nailensze 
drużyny irackie. nalestvńskie i 
egipskie, a we Włoszech zremi- 
sowali z F.C. Bologną i zwycię- 
żyli Romę 

Podnora drużyny bvł Stani- 
sław Gerula., dziś chluba amato 
rów anrielskich. Liczy on obe- 
cnie lat 39. 


J.B. 


większe ma możliwości urzadzenia 


18-1153 


Popularność Stanisława Geruli 


HOKEJOWE MISTRZOSTWA 
ŚWIATA 


Jak już pisaliśmy, w piątek 6 mar- 
ca rozpoczynają się w Szwajcarii 
mistrzostwa świata w hokeju na lo- 
dzie. W zawodach bierze udział rów- 
nież Polska. A 

Ogółem odbędzie się 35 sprlkań, z 
czego 20 w Zurychu, a 15 w Bazylei. 

W pierwszy dzień mistrzostw, tuż 
po oficjalnym otwarciu Polska spot-* 
ka się w Zurychu z Cz3chostowacją. 
Następnego dnia, w sobotę przeciw- 
nikiem Polski będzie reprezentacja 
Niemiec Zachodnich. W nitdzielę Po- 
lacy grają ze Szwajcarią, a w ponie- 
działek 9 marca ze Szwecją. 

Każda reprezentacja rozegra dwa 
spotkania ze sobą. Mecze wtórne Pol- 
ski rozpoczną się w śrudę 11 marca, 
kiedy to Polacy spotkają się z Cze- 
chami. W czwartek przeciwnikiem 
Polski bćdą Niemcy Zachodnie, w pią- 
tek odbędzie się drugi mecz Polska « 
Szwajcaria, a w sobotę Polacy roze- 
grają ostatni mecz ze Szwecją. 

W mistrzostwach tych bierze rówe 
nież udział Francja. Grać ona będzie 
w drugiej grupie i rozpocznie spot- 
kania w niedzielę z reprczentacją 
Belgii, We wtorek Francuzi spafkają 
się z Austrią, w srede z Wielką Bry- 
tanią, w piątek z Włochami, a w 30- 
botę z Holandią. 

* 
* * 

Podajemy tę tabelkę, ażeby Czytel- 
nicy nasi mogli zorientewać się w 
rozwoju rozgrywek. Przypuszczamy 
jednak. że reprezentacja Polski nie 
przyjedzie do Szwajcarii. Dotychczas 
mówi się 6 tym tviko nieoficjalnie, 
Jednak prawdopodobnie w najbliż- 
szych dniach Polska zawiadomi ofi- 
cjalnie o swoim wycofaniu się z ho- 
kejowych mistrzostw świata. 


PIĘKNE ZWYCIĘSTWO 
PINIARSKIEGO 

W Saint-Nazai.e i taen odbyły się 
półfinałowe, amatorskie mistrzostwa 
bokserskie Francji. Do spotkań tych 
doszedł między innymi bokser po- 
chodzenia polskiego Piniarski z Mon- 
targis, ktery walczył z północno-At 
rykanczyk'enr: Fahratem. Walka od- 
bvła się w wadze sredniej i zwycię- 
sko wyszedł z niej Polak. Wygrał on 
a2 punkty, posyłając w irzeciej rune 
dzie Tunizyjczyka na deski. 

Finałowe walki odbędą sę 1 marca, 
a przeciwnikiem Polaka bedzie Le- 
brun z Oignies. 

MISTRZOSTWA TENISOWE FRANCJI 

Na mistrzostwach tenisowych Fran- 
cji, ktore odbywały się od 14 dni na 
KOSA kortach paryskich, zwycię- 
żyli: 

w grach pojedynczych panów: A- 
merykanin Patty, który w finale po- 
konał swojego rodaka Larsena €3, 
4:6, 7:5, i 6:4. 

W grach pojedyńczych pań mistrzy 
nią zostałą Angielka Partridge, która 
w finale wygrała z Francuzką 
Scehinitt 8:6, 7:5. 

Grv podwójne panów zakończyły 
się zwycięstwem pary duńskiej Niels- 
sen — Ulrvch, która w finale poko- 
nała Amerykanów Patty — Larsen po 
bardzo zaciętej pięciosetowej walce. 

W grach podwojnych pań tytuł mi- 
strzowski zdobyła walkowerem para 
francuska WNermina — Dubois. 

W grach mieszanych zwyciężyła pa- 
ra angielsko - francuska Schiżcock — 
Bernard wygrywając w finale z parą 
francuską Bucaille — Molinari. 

œl FILIPIN 

Mistrzem został malutki Filipiń- 
czyk Ampon, który wygrał w finale 
z Wiochem Gardini po pięciosetowej 
walce. 

Gry pojedyńcze pań zakończyły się 
zwycięstwem Angielki Mottram, któ. 
ra wygrała z reprzentantką Filipin, 
Moldero. 

Gry podwójne nanów przyniosły 
zwycięstwo parze filipińskiej Ampon 
— Deyro, która wygrała w finale z 
parą angie!isko - brazylijską Mot- 
trzm - Vie'ra. 

Mistrzostwo w doublu pań zdobyła 
para Mottram - Checket, wygrywa 
jąc w finale z Filipinkami Easton . 
Moldero. 
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Usłyszawszy dzwonek podszedł do 
drzwi i gdy je otworzył, zobaczył 
gościa, którego własnie oczekiwał. 

— Proszę bardzo, niech pan wej- 
dzie — powiedział serdecznie witając. 
Wtedy dopiero zauważył, że za goś- 
ciem wszedł do domu olbrzymi pies, 
Gość wszedł do pokoju i usiadł na 
fotelu. Pies obiegł pokój, wywrócił 
stojącą lampę i szafkę z porcelano- 
wymi figurkami, a następnie uloko- 
wał się wygodnie na krylej jedwa- 
bien kanapce, gdzie zasnął pochra- 
pując dość głośno. ` 


Proszę o nadesłanie ml. następujących książek 
(wymienić tytuły wraz z cenami) 


PPPPEPPEPEPOTECOTEETTEOTTTZEEETLTE Kika kAkAdI ąqsoonozooooasoo=00402 
Należność za te książki w WYSOKOŚCI fT, 1..11--- 
konta 
„EDITIONS POLONAISES", 53, rue du Fg. Montmartre — PARIS ILX* 
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Prosimy o wyrażne podawanie swego adresu. 
mz - +5 - NEI REA BO 


dział z ironią w głosie: 
—A nie zapomnij 
pieska... 


— Ależ ja cały czas byłem z 


PARIS c/c 843919 


FA mą wychowanego kundla. 


IMPRIMERIE J. b. P. 

Travail executė 

par des ouvriers 
syndiques 


en | 


nans m_m. 


trennmerara we Francji) Mies vs fra Kwari man fis Polraczna 1600 frs 
Fienumernterzy zazranieznt placzcy wo frankach 'rancn-keh wplacaja dodat 
kewe na koszty przesylki kwote 156 (rs miestmznie 

Lennix owlosez n Cena owloszena w dziale żleszen wynosi 250 frs za 1 em. 
szerokosci 1 uo lamu Za ogloszenie powierzene 07 rtnian wielokrutnie — znizka 
Ugloszenia drobn 156 trs od wiersza Za weie <yleszeti nedakcja nie odpowiada 


Przedsławicielstwa «Słowa Polskiego» 

Franofa : Dep Nord — 1. Golab, 5%. rue St andrè. Lille (Nord) — Dep Pas 
Ge-G:tar. Gerar Cicny Hotel Polski 34 r de la uare. Lens iP <ie-C.) Tel $3 
Cep Puy-de Dome Aller — Jerzy Wijski. (roz Mallet. Les Ancizes tP <e-D)]. 
— Dep. Gero — Jan Szutecki 63 L+ R:3ale par iamaris (Gard) — Dep Rhone — 
3 tendera. 1. rue rion Lyon khone) — Oep. saone et Lo're : Nievre — Fr 
Uwrceak 43 rue Lamartine Le Grensa (S et L) - bep. Lore — d Bilas Chè 
tranco-Belge rne dUntre Furaa StEtienne Loire) - Dep Calvados — Stefan 
Bary!ak Potigny «'arvadca) - Oep Souohte-Mi' Rhone, Var ' Vaucluse — Metan 
Herouysk Erola des Fill-s La Pennes Huveaune (R du none) — Oep. Moselle 
* Mé rthe-ot-Moseile — Al Salamon. 5, rue an canmbeut. Metz (Moselle) 


Autric: K F Knap Satzburu 3 Maszłar Wennsieolonz Werk=str 13/17. 
rrenumerata - mies % 8 kwśrt £ S Polr<zna *50 S$ - Belgia : Okreg LID- 
ubrgia - u Lapczynski 45 Ek:ter-rhat Vucht Lite timhauru — Okres Liege - 


u Wlodarczyk 2ł rue des Armuriers Liege Koalr ;euziawe 801-78 Pren mies 
35 tr kwart 165 nh polru? 430 trb. eu? bA fro — molandra : B Galas 
seLurstinojenstrAat s Brena Prep ne: 3 guin. kwart 8 rid. polrocz 15 wuld, 
ez? 15 CL — Kanada : Dr M Sanwawicz 127% ae Bernard. Apt 1 Montreal 
(Ue). pren mies 1.25 doi kwam 8% dol prow? 650 dol - Niemcy : Cz 
larnow:k) s Qunkenbruck Scnipnarst 2 Posunenkente Harnover 27324 Pren 


mie: à DM kwam 11 DM — śzwajtaria b Uphsirwska NRud-nawez 6. Zurien 
8:48 Pren mieś « fr szw kwart qi (r szw moira A U szw Ex? OA tr 
szw — Szwecja. Norwegia Dania 3 B Kurowski. Aukzatan 66 Lund Pren 


m:es 5 kr szw. kwart 14 kr iszw polrocz 7% «r yw — W Brylania i Irian 
Terrace London W it tel BATswhier 10%7 Godz 


1012 prac? sobot 1 aledzial Pien mies 86, kwart Funt t56. 


die +: 1 Jacewicz. 9 Powis 
biurowe godz 


— Mego pieska? — zdziwił sę OŚ: 
ziwio- 


ny, że trzymasz w domu tego nie- 


Gdy w godzinę później gość zabie- 
rał się do wyjścia, gospodarz powie- 


swego miłego 
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Gerant Directeur : Mr F.J. Chotara 


